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C K N Y , O G Ł O S Z E Ń . 

Zwycięzcy wyścigu Angl ja — Australja. 

Lotnicy Sec t t i Black pierwsi 
lotnisku w Melbourne. 

Melbourn, 23,10. O godz. 5 min. 33 
wylądowali' na tutejszem lotnisku Scott 
i Black, zajmując przez to pierwsze 
wiejsco w wyścigu na trasie Londyn — 

Melbourn. Obu lotników zebrany tłum 

powitał entuzjastycznie. 
Młoda dziewczyna z Nowej Zelandjl do 
ręczyła im kwiaty. Lotnicy brytyjscy 
przelecieli całą przestrzeń trasy lotu, 

wynosząca 11296 mil w dwa dni 22 go
dziny i 25 minut. 

DRUGIE MIEJSCE. 
Melbourn, 23,10 Lotnicy holenderscy 

Parmentier 1 Moll, usiłujący zdobyć dru 
gl? miejsce w* wyścigu lotniczym, lecą 
bezpośrednio za Scottem. Opuścili oni 
wczoraj w nocy o godz. 23,38 port Dar 
wina, kierując się bezpośrednio na Mel 
bourn. 

z d r a d z i e c k i m o t o r . 
Pas transmisyjny rzucił robotnika na ścianę. 

Aleksandrów, 23 października. W 
dniu wczorajszym w godzinach popołu 
dniowych w tkalni mechanicznej Usze-
rą Buzyna, w Aleksandrowie, przy ul. 
Kościelnej 59, wydarzył się wstrząsają 
cy grozą wypadek. W czasie pracy zbll 
żył się do motoru robotnik Zygmunt Nie 
dźwiedzki. Pochwycony on został przez 
pas transmisyjny 1 całą siłą 

rzucony na ścianę. 
Świadkami tragicznego wypadku by 

U inni robotnicy, którzy ofierze pośpie
szyli z pomocą. 

Niedźwiedziu odniósł ogólne obraże
nia ciała oraz złamanie rąk i nóg. 

F J A l o s N r . 1 6 7 . 8 6 8 

padło 100 tys. złotych 
W A R S Z A W A , 23-10 W 5-tym 

dniu ciągnienia pierwszej klasy lo-
ter j i państwowej główna wyprana 
w kwocie złotych 100.000 padła na 
nr. 167.868. 

Lekarz miejscowy, po nałożeniu opa 
trunku, przewiózł Niedźwiedzkiego w 
stanie groźnym do szpitala Ubezpieczał 
nl Społecznej w Łodzi. 

W setną rocznicę urodzin. 

Bolesław Limanowski, nestor działaczy nie 
podległościowych, autor licznych dzieł z 
dziedziny historji demokracji polskiej i ru
chu społecznego obchodzi 100-ą rocznicę 

swych urodzin. 

Bez kompromisu. 

Nowy gabinet jugos.owjńsk[. 
Marinkowicz i Srkicz — w.cepremjerami. 

Policjant zastrzelił rzeźnika flfll 
podczas poszukiwania mięsa z potajemnego uboju. 

WILNO, 23.10 Ulica Kozia była widów 
nią krwawego wypadku, wieść o którym 
lotem błyskawicy obiegła całą dzielnicę. 

Przy ulicy Koziej 5 mieszkał we włas
nym parterowym drewnianym domu rzeź-
nik i właściciel sklepu (przy ul. Jatkowej), 
42-Ietni Izrael Giliński. Policja oddawna 
miała informacje, iż w. w. trudni się pota 
jemnym ubojem bydła. Kilkakrotnie przy
łapywano Gilińskiego na gorącym uczynku 
i spisywano przeciwko niemu protokóły 
lecz rzeźnik w dalszym ciągu 

uprawiał swój proceder 
Czynił to jednak z większą ostrożnością, 
tak, że policji trudno było jego przyłapać. 

Wczoraj nad ranem posterunkowy 5 
Kom. P. P. Raubo otrzymał wiadomość, iż 
Giliński zarżnął w nocy 

dwie owce. 
W tym celu wspomniany posterunkowy 

wraz z jeszcze jednym funkcjonariuszem 
PP. zgłosił się do mieszkania Gilińskiego i 
zażądał wydania mięsa. Giliński odmówił 

twierdząc, że żadnego mięsa w domu nic 
posiada. Wówczas policjanci przystąpili do 
rewizji. 

Rewizja w mieszkaniu Gilińskiego nie da 
ła wyniku. Wtedy Raubo zwrócił swoją u 
wagę na widniejące w kącie izby schody, 
prowadzące na facjatkę. Posterunkowy po
stanowi! zrewidować facjatkę, lecz Giliński 
widząc jego zauiar wbiegł tam i usiłował 
przerzucić przez pobliski parkan dwie tu
sze baranie i jedną wołową. W tej jednak 
chwili zjawił się posterunkowy. 

Zdemaskowany rzeźnik stawił policjanta 
wi 

czynny opór. 
Jak twierdzą niektórzy rzucił się na nie 

go z siekierą w ręku, inni znowu dowodzą, 
że z nożem. W czasie szamotania się poste 
runkowy zagroził, że zrobi użytek z broni. 

W pewnej chwili istotnie padł strzał i 
Giliński trafiony kulą osunął się martwy na 
ziemię. Fakt śmierci stwierdził lekarz pogo
towia ratunkowego. 

PARYŻ, 23. 10. — Agencja Havasa do
nosi z Białogrodu: O godz. 12.30 w nocy 
Uzunovicz utworzył gabinet, w którego skład 
weszli byli premjerzy: Marinkovicz 1 Srkicz, 
jako wicepremjerowie. Również w skład ga
binetu wszedł gen. żlvkovicz, jako minister 
wojny i marynarki. Pozostałe teki są bez 
zmiany. 

Rokowania premjera Uzunovicza z przy
wódcami dawnych partyj serbskich, chorwac 
kich oraz partyj słoweńskich 

spełzły na niczem, 
raczej może ze względów personalnych jak 

Panie, to nie f al 
Pijak zabił woźnego. 

Warszawa, 23,10 Na ul. Puławskiej, 
róg Olszewskiej, biło się dwóch pija
ków. Jeden z walczących począł ucie
kać, drugi uzbrojony w nóż pobiegł za 
nim; w te] samej chwili 

przechodził tamtędy woźny 
miejskiej Inspekcji handlowej 38-lctni 
Marcin Augustyniak (Koszykowa 9). 

Nieznany osobnik wpadł na Augustynla 
ka, sądząc po ciemku, że to Jego prze
ciwnik i ugodził go nożem, trafiając w 
serce. Augustyniak zdążył jeszcze krzy 
knąć "Panie to nie ja". Niestety było 
już za późno. Augustyniak zginął na 
miejscu. Nieznany zabójca zbiegł. Poli
cja wszczęła poszukiwania zabójcy. 

Katastrofa samochodowa pod Łodzią 
Auto wpadło na wóz. 

Ł Ó D Ź , 23 października. 
W dniu wczorajszym, około go

dziny 8 wieczorem- na szosie pod 
"Wsią Mi ros ławiec gminy Rabice, 
pow. łódzkiego, samochód osobowy 
nr. Ł . D. 83804 zderzył się z furman 
ka Antoniego Zięby, mieszkańca 

W wyn i ku katastrofy Zięba od
niósł ogólne, na szczęście lekkie 
obrażenia ciała, koń został zabity, 
wóz doszczętnie zdruzgotany. 

Poważnie został też uszkodzony 
samochód. W inę katastrofy ponosi 
szofer, którego pociągnięto do odpo 

zasadniczych, podkreślają tu jednak, że mi
mo to w skład gabinetu wchodzą: jeden Sło
weniec, czterech Chorwatów i jedenastu Ser
bów. Min. żivkovlcz który objął tekę Minister 
stwa Wojny i Marynarki, ma za sobą popar
cie sfer wojskowych, Marinkovicz zaś repre
zentuje dawną partję demokratów, którzy 
nie brali udziału w poprzednim gabinecie. 

BIALOGRÓD, 23. 10. — Jugosłowiańska 
agencja urzędowa donosi: B. premjer Uzu-
novicz powołał rząd w następującym skła
dzie: Prezes Rady Ministrów — Uzunovicz, 
minister spraw zagranicznych — Jewticz, 
minister wojny i marynarki — gen. Żivkovlcz, 
minister spraw wewnętrznych — Lazicz, mi
nister robót publicznych — Szkulz, minister 
skarbu — Georgicwicz,-minister oświaty <— 
Szumenkovicz, minister lasów i kopalń — 
Llmański, minister sprawiedliwości — Ma-
xiniowicz, minister wychowania fizyczn. — 
Andzelinovicz, minister rolnictwa — Kozicz, 
minister opieki społecznej — Novak, minister 
handlu i przemysłu — Dcmetrovicz, minister 
komunikacji — Uzmanowin. Ministrowie bez 
teki — byli premjerzy Marinkovicz i Srkicz. 

Tylko czeladnicy żydowscy strajkują. • 
Krawcy- chrzęść tanie czekają na odpowiedź mśstnow. 

Łódź, 23,10. W dniu wczorajszym za 
rząd cechu mistrzów krawieckich otrzy 
mał następujące pismo: 
Do Zarządu Mistrzów Krawców w Łodzi 

Zebrani w dniu 21,10. 1934 r. na ogól 
nem zebraniu czeladzi krawieckich w 
Łodzi postanowili zwrócić się do Pa
nów Mistrzów Krawieckich w Łodzi z 
żądaniem podwyżki zarobków obecnych 
o 25 procent ,oraz uregulowania zarob
ków we wszystkich kategoriach płac o 
czem prosimy W. Panów zawiadomić 
zainteresowanych mistrzów. 

Odpowiedź prosimy nadesłać do dn. 
27,10 1934 r. pod adresem sekcji kraw
ców przy Zjednoczeniu Pracowników 
Rzemieślniczych w Łodzi, ul. Przędzal-
niana 1. 

Czeladnicy kraw7?ccy wysunęli nara 
zie żądania, które, rzecz oczywista, po 
parte być mają akcją strajkową 
o ile nie dojdzie do porozumienia. W od 
niesieniu do zakładów krawieckich wyż 
szej kategorjl, które zatrudniają więk
szą ilość czeladników, żąda się szybszej 
odpowiedzi I podwyższenia stawek za
robkowych jeszcze do upływu terminu 
do 27 bm. 

Narazie jednak wśród ..dników 
chrześcjan ruch strajkowy N I E został 
podjęty. Strajkują natomiast czeladnicy 
żydowscy 

od dziesięciu dni, 
żądając tak samo podwyżki stawek asa 
rofikowych i podziału na kategorie. Ak 
cja strajkowa wśród żydów jest nawet 
mocno zaostrzona. 

Jeśli chodzi o pozycję zarobkową 
czeladników krawieckich w ogólności, 
to samif pracodawcy przyznają, że jest 
ona nie do pozazdroszczenia i wymaga 
zmiany na lepsze. 

Już od roku 1928 w zawodzie krawiec 
kim niema żadnej umowy zarobkowej i 
nie obowiązuje żaden cennik płac. Każ-i 
dy zakład 

płaci indywidualnie. 
W związku z wyżej cytowanem pis

mem czeladzi krawieckie] zarząd cechu 
mistrzów łódzkich zwołał na dziś zebra 
nie zarządu. Zebranie odbędzie się o go 
dżinie 20 w sali Resursy Rzemieślniczej 
i będzie miało na celu powzięcie stano 
wiska w wsprawie żądane] podwyżki 
płac czeladniczych, ustalenia cennika I 
powzięcia kroków porozumiewawczych. 

Wagony motorowe do stolicy będą kursowały 

na linji Łódź-Kaliska — Warszawa. 
80 motorówek potrzeba do zastąpienia dzennych pociągów pośpiesznych 

wsi Grabina, gminy Szadek, powia- wiedzialności. 
t u sieradzkiego. * 

Antyżydowski kongres swatów 
wypowiedział się za wolnem terytorium dla Zydow. 

G1NEWA, 23.10 Międzynarodowy Kon
gres Przeclwżydowski w Bellinzona w 
Szwajcarji obradował nad rozwiązaniem 
zagadnienia żydowskiego. Reprezentowa
ne było 27 państw. Komisja studjów tegoż 
Kongresu, pracująca od roku 1923 uchwa
liła co następuje: 

Czas studjów nad zagadnieniem żydow-
skiem minął, obecnie czas rozpocząć prace 

nad jego rozwiązaniem. 
Komisja studjów postanowiła przeto 

przemianować się na „Towarzystwo propa 
gandy i czynu pod nazwą „światowej Unji 
Antyżydowskiej" (Union Antijudaląue Uni-
verselle). Celem ma być praca nad rozwią 
zaniem zagadnienia żydowskiego. 

Nowozałożona Unja zwraca się pod a-
dresem wszystkich narodów z zapowiedzią 

Dolar 5.22 
Prywatnie dolar papierowy w żąda 

niu 5,24 w płaceniu 5,22; dolar złoty w 
żądaniu 8,92, w płaceniu 8,91; funt an 
gielski w żądaniu 26.20 w płaceniu 
26. rubel złoty w żądaniu 4,59 w 
płaceniu 4,57; marka w żądaniu 1.90 w 
płaceniu 1.88; za 100 Iranków francus
kich w żądaniu 35, w płaceniu 3 1 ON 
Bank Polski w godzinach rannvch Ku
pował dolary po 5.22. 

antyżydowskiego kongresu światowego, 
który ma się zastanowić nad następująceml 
punktami: 1) ustalić program działania, 
by położyć kres pasożytniczemu życiu ży-
dowstwa przez wyeliminowanie tegoż z 
pośród własnych państw i osadzenie go 
na wolnem terytorjum tak wielkiem, by 
mogło całe żydowstwo pomieścić. Tem te
rytorjum nie może być Palestyna. 2) utwo
rzenie stałego centralnego Biura Unji. 3) 
zapoczątkowanie miesięcznika, jako organu 
Unji. 4 ) wydanie odezwy do wszystkich 
narodów. Odezwa ta ma zawierać oświad
czenie, że każdy naród posiada prawo wol
nego rozwoju na swem terytorjum wolnem 
od żydowskich międzynarodowych Intryg, 
które narażają pokój światowy na szwank 
przez to, że niszczą braterstwo cywłlizacyj 
ne ludzkości. 5) Unja winna poczynić sta 
ranią, by usuwać wszelkie tak długo już 
istniejące ze strony żydowstwa nadużycia, 
skierowane przeciwko ogólnym Interesom 
ludzkości. 

Nie czekając na otwarcie Kongresu Unja 
uchwaliła założenie natychmiastowe Biura 
Centralnego, którego siedzibą będzie kolejno 
jedno z państw wchodzących w skład Unji. 
Do Centralnego biura weszli przedstawicie 
le Anglji, Holandji, Francji, Niemiec, Szwaj 
carji i Węgier z zastępczymi delegatami Tur 
c|i 1 Pol?' • 

Warszawa, 23. 10. — Jak się dowia
dujemy, Ministerstwo Komunikacji za
mierza zastąpić wszystkie dzienne po
ciągi pośpieszne 

wagonami motorowemi. 
Wprowadzenie wagonów motorowych 
przyśpieszy wydatnie komunikację, 0 -
raz zmniejszy znacznie koszty eksploa
tacyjne. Plan związanej z tem akcji in
westycyjnej realizowany będzie w mia
rę możliwości budżetowych 

w ciągu 3 do 4 lat. 
Obecnie na zamówienie Ministerstwa 

Komunikacji buduje się w Chrzanowie 
5 wagonów motorowych typu Austro-
Daimler (autobusy szynowe) oraz 11 wa 
gonów w fabryce Cegielskiego w Pozna 
niu i Lilpopa w Warszawie. 

Projektowane jest uruchomienie je
sienią roku 1935 wagonów motorowych 
na liniach Warszawa — Gdynia, War
szawa — Poznań, Warszawa — Kraków 

oraz Warszawa — Łódź. 
Podróż z Warszawy do Poznania, któ
ra trwa obecnie około 5 godzin, skróco
na zostanie do 2 godzin 45 min., z War
szawy do Gdyni zamiast 7 i pół godz. 
około 5 godzin, z Warszawy do Krako
wa zamiast 5 i pół godz. około 3 i pół 
godz., z Warszawy do Łodzi zamiast 2 
i pół godz. — 1 i pół godz. Komunikacja 
motorowa na linii Warszawa — Łódź 
odbywać sie będzie 

z ominięciem Koluszek 
przez Zielkowice. 

Dla zastąpienia wszystkich dziennycłi 
pociągów pośpiesznych wagonami moto 
rowemi konieczne jest wybudowanie 0 -
koło 80 tego rodzaju wagonów. 
MIEJSCA SYPIALNE W 3-KLASIE 

POCIĄGÓW POPULARNYCH. 
Kraków. 23. 10. — W dniu wczoraj

szym odbył się w Krakowie doroczny 
zjazd porozumiewawczy w sprawie 
przygotowania sezonu turystyczno-nar
ciarskiego na okres zimowy 1934-35 r. 
W toku obrad, odbywających się pod 
przewodnictwem wiceministra komuni-
kaci inż. Bobkowskiego, podkreślano je
dnomyślnie konieczność 

przywrócenia zniżek indywidualnych 
na kolejach, oraz szerszego stosowania 
ulg dla turystów. 

Postanowiono, że w pociągach popu 

larnych 3-ej klasy wprowadzone będą 
miejsca sypialne; za małą opłatą pasaże 
rowie 'Otrzymywać 

będą pościel. 
Inowacja ta przyczyni się niewątpliwie 
do wzmożenia ruchu wycieczkowego w 
góry; dotychczas krótkie wycieczki by
ły dla pasażerów wielce uciążliwe, wo
bec konieczności spędzania często 2-ch 
kolejnych nocy w pociągu bez miejsc 
sypialnych. 

Udogodnienie dla mieszkańców Rudy Pabianickiej. 
- Pabjanickiej przyjęli z zado Lodź, 23 października. — Z dniem 20-ym 

b. m. na kolejkach dojazdowych obowiązuje 
nowy, zimowy rozkład jazdy. Wprowadził 
on zmiany jedynie na linji Łódź — Tuszyn, 
odcinku wybitnie sezonowym, gdzie obecnie 
pociągi 

kursują co godzina. 
Pierwszy poranny pociąg do Tuszyna wy

chodzi z Łodzi o godz. 6.30, drugi — 7.30 
i t. d., przyczem ostatni odchodzi o godzinie 
20.20. Ostatni pociąg z Tuszyna, według no
wego rozkładu, wychodzi o godz. 9.30 wiecz. 

Na wszystkich innych linjach rozkład ja
zdy • 

pozostał bez zmian. 
Nowością w nowym rozkładzie jazdy jest 

to, że mieszkańcy Rudy-Pabjanickiej mogą 
obecnie, wyjeżdżając z Łodzi o godz. 0.35 
w nocy, otrzymać w Maryslnie przesiadkę 
do Rudy - Pabjanickiej. Inowację tę miesz

kańcy Rudy 
woleniem. 

Stosując się do życzeń pasażerów, ko-
izystających z usług linji autobusowej kole
jek dojazdowych na odcinku Łódź — Sieradz 
dyrekcja Ł. E. W. K. D. wprowadziła w roz
kładzie 

pewne zmiany. 
I tak pierwszy autobus z Sieradza odchodzi 
o godz. 8.20, a przychodzi do Łodzi o go
dzinie 10.40, z Łodzi do Sieradza odchock: 
o godz. 11.10, przyjazd do Sieradza o go. 
dżinie 13.30. 

Ostatni autobus z Łodzi odchodzi o go
dzinie 19.40, przychodzi zaś do Sieradza o 
godz. 22.00. 

Z Sieradza ostatni odchodzi o godz. 22.10 
Pasażerowie autobusu tego korzystają w 
Pabjanicach z przesiadki na tramwaj do Ło
dzi. 

cTzed tekstem t_ j . 1-aza strona 40 gt. 
ta w. m-m i tam. » u . t> tam. w teksuic 
40 gr.. oekrologl 26 gr~ twycz. It gr. 
strona 1U łamów, drobne \2 ter za wy

raz, dla poszukującym pracy U> gr., 
najmniejsze ogłoszenie i.20 g r . d la 

uezrobot. 1 zł. Ogłoszenia dwuko lo ruw. 
o 50 proc. droże j : ogłoszenia sasranica-
• e 1 trójkolorowe o 100 proc. drożej . 

Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 rX— 

Ceny ogłoszeń niedzielnych sa • 
25 procent d r o ż s z e . 

Za termin druku i treść ogłoszeń 
administracja nie odpowiada. P. Ł O. 

N r . 68001. 

HHBNKfJmrJa 
PO południa. 
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Podejrzany ptaszek z Marsylii 
zemdlał z głodu w Żorach na Śląsku. 

Katowice 23,;0 Na ulicy Rybnickiej 
w Żorach znaleźli przechodnie mężczy
znę, leżącego w stanie nieprzytomnym 
na chodniku. Powiadomiona o wypad
ku policja zarządziła niezwłocznie prze
wiezienie osobnika tego do miejscowego 
szpitala, gdzie okazało się, iż jest on zu 
pełnie 

wycieńczony z głodu. 
Wobec braku jakichkolwiek dokumen 

tów trudno było ustalić tożsamość osób 
nika. Sprowadzony na posterunek poli 
cjł podał, że nazywa się Marceli Haral-
ci 1 

pochodzi z Marsyljl, 
we Francji. Jest on rzekomo bez zawo
du, a trudni się jedynie żebractwem, 

A R T R E T Y K 
m o l e *£<; s t a ć I n w a l i d ą 

bo dolegliwości artretyczno - reumatyczne 
powodują bóle, zniekształcają stawy, utrud
niają ruchy i powodują stopniowo utratę 
zdolności do pracy. 

Zioła magistra Wolskiego „Rcumosa", 
zawierające rzadką roślinę chińską Schin -
Schen, tisuwaią kwas moczowy, łagodzą 
cierpienia artretyczne, reumatyczne i bóle1 

ischiasu 
Z i o ł a za i n a k oebr. „ R E U M O S A * 
(In nabycia w aplrkarh I (Irnprrjnrh układach aptecznych 
K>iw6rnla Magislrr E. Wolski, Warszawa, Zlola 14 m. 1 

śpiewając po podwórzach. Osobnik ten 
włada tylko językiem francuskim i jest 
analfabetą. Urodził się 1 lutego 1912 i 
ma podobno narzeczoną w Marsylji. 
Podczas przesłuchania obecny bvł na 
policji obywatel Żorów inż. Engelhardt, 
znający język francuski, który jednak 
stwierdził, że osobnik ten 

źle włada jeżykiem francuskim. 
Odnosi się wogóle wrażenie, że ma 

sie do czynienia z jakimś "kombinato
rem" nłestwierdzonej dotychczas naro 
dowości. 

Dla dokładnego wyjaśnienia sprawy 
policja sprowadzi specjalnego urzędowe 
go tłumacza języka francuskiego. 

D r A K e d . 

J . B E R L I N 
A k u s z e r - G i n e k o l o g 

przeprowadził się z ul. Karola 8 
n a u l . N a w r o t 7 tel . 224 52 

WYBOROWĄ chałwę po najniższych 
cenach poleca fabryka "Stefan Karczew 
ski". Łódź ul. Podleśna 26 i ul. Piotrków 
ska 197. 

KRAWIEC. Do. pracowni spodni potrze 
bny jest młody czeladnik krawiecki. 
Gdańska 123 m. 11 

Zdarzenia i wypadki 
u b i e g ł e j d o b •. 

(—) Lotnik angielski, Scott, przeleciał w 
ciągu 50 godzin trasę Londyn — Australja, 
lecąc przeciętnie z szybkością 800 km na 
godzinę. 

Lotnik Gillman, biorący udział w wyścigu 
Londyn — Melbourne, roztrzaskał wczoraj 
rano samolot w pobliżu Palazzo San Uerva-
zio w prowincji Potenta. 

Sanio'ot, w chwili upadku na ziemię, ob
jęty został płomieniami. Wszyscy lotnicy po
nieśli śmierć. 

Gillman wczoraj opuścił Rzym, udając się 
do Aten 

Mollison oznajmił, iż wycofuje się z za
wodów. Jeden z motorów został uszkodzo
ny tak, że ostatnią cześć podróży Mollisonu-
wie odbyli o jednym motorze 

(—) Francuska Rada Ministrów rozwa
żać będzie na jutrzejszem posiedzeniu spra
wę przedstawienia oarlamentowi projektu re
formy ustroju państwa. 

Premjer Doumcrgue zaraz na pierwszem 
posiedzeniu w dniu 6 listopada zgłosi wnio
sek o zwołanie zgromadzenia narodowego 
dla uchwalenia zmiany konstytucji. 

(—) Sowiety zamówiły w Polsce 20 000 
tonn żelaza walcowanego i 7000 tonn rur 
stalowych. 

(—) Aresztowani we Włoszech dr Pawe-
licz I Kwatcrnik wypierają się udziału w za
machu mnrsylskim. 

(—) Wobec potępiającego wyroku sądu 
klubowego BB, senator Wyrostek złożył swój 
mandat. 

(—) Wybory burmistrza w Tuszynie od 

Trzydziesta piąta seria napoi 
a s a . u w a ż n e c z y t a n i e 

Słowo z umvślnvm błędem lc\fral iw 4 -stronie wvclać < rachować 1 

Robotnik spadł z IH-go p ię t ra . 
Kronitla Pogotowia Ratunkowego. 

Lódź, 23. 10 — W dniu wczorajszym, w go 
dżinach popołudniowych w fabryce przy ulicy 
Piramowicza U . \ 3 wydarzył się wstrząsający 
wypadek Na wysokości III piętra wpadł do nie 
zabezpieczonego o j w o t u windy 28-letni Jakóh 
Sztajnberg, robotnik, zamieszkały przy ulicy 
Leszno 41. 

Nieszczęśliwy robotnik odniósł złamanie krę 
Kositipa oraz okaleczenia twarzy. 

Lekarz pogotowia miękkiego, po udzie'en!;. 
pierwszej pnmocy. przewiózł Sztajnberga, w sta 
nie groźnym do szpitala Ubezpieczalni Społecz
nej przy ulicy Zjgajnikc wej. 

O godz. 8 wieczór na ulicy Limanowskiego 
wypadł z tramwaju doiczdowego 10-lclni Hen
ryk Władysław Pabjan, syn woźnxy, zaniiesz-

Iraly przy ulicy Glinianej 53. Chłopiec odniósł 
cgólne. ciężkie obrażenia cia!a. a między inuc-
mi złamanie kilku żeber. Lekarz miejskiego Po
gotowia ratunkowego, po udzie enlu pierwsze, 
pomocy, prztwiózł chłopca na kurację do *zrlf 
tala Anny Marii 

O godz. 5 i/'iro(udnlj na ulicy Piłsudskiego -
na plrcu handlu starzyzno został pokłuty nożem 
przez nieznanych sprawców 34-Ieini Stefan Ku. 
biak, bezrobotny zamieszkały przv ul Chmiel
nej 2. Kubiak między inne-mi odniósł głęboka r: 
nę p'.eców. Ofiarę zaeadkoweso napadu r.-rze-
wieziono dc szpitala miejskiego Im. Iw. lózci. 
przy ulicy Drewnowskiej. Uiawnienlem spraw
ców poranienia Kubiaka zajęta się policja. 

Na strychu zabudowań przy ul. Moniuszki 
Nr. 2, stanowiących róg ul. Kilińskiego I Mo
niuszki pojawił się ogle:i, który wkrótce ogar-

były się beź rezultatu. Żaden z kandydatów nal dachy tychże odmó-w. Drewniane podszy 

Ł\CIE P A B I A N I C . m. m - • 

S t r a ż a k z ł a m a ł o b o i c z y k 
podczas akcji ra townicze! 

MATURZYŚCI CHCĄ PRACOWAĆ 
Urupa maturzystów w Pabianicach nadesła 

ła nam następującą odezwę: 

Dr. med. L. BERMAN 
>pecja l 's ta chorób wenerycznych 

• k o r n y c h i p ł c i o w y c h 
CfcGIELNIANA 15, Tel. 149-07. 

P r z y l a t u j e o d g o d z . 8 — 11 I o d 4 — 8 
w a l e c l z i e l e i awie ta o d gro da. 9 — 1 , 

CENT LECZNICOWE. 

Dr. Z. H E N R Y K O W S K I 
Choroby skórne, weneryczne 1 płciowe 

przeprowadził się na ul. 
P i o t r k o w s k i ! 8 6 . tel. 143-63 
przyjmuje od 8—U 1 od 6—9 wlecz., w nie

dziele i święta od 9—1 ppol.. 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 

Dr. S. K A N T O R 
Spec, chorób akórnycb , wenerycznych 

' moczop lc lowych 
orteprowadii' sie as al 

P i o t r k o w s k ą 9 0 , t u l . 129-45 
Przyjmuje od U — '2 > od 5 — o wiecz 

• oledzi .wict.i <> i i — 2 popol 

„OMEGA" Leczn ica 
i Gab ine t D a o t y i t y czny 

GŁOWNA 9, t e l e f o n 142-42. 
Przyjmują lekarze we wszystkich specjalnościach 
Ana l i zy l e k a r a k l e , z a a t r z y * i R e n t g e n , 

l a m p a k w a r c o w a 
STACJA ZAPOBIEGAWCZA 

czynna całą, dobą. f O l i A D A 3 a l . 

_ D r . m e d . N I T E C K I 
p o w r ó c i ł 

choroby akórno , weneryczne 
mocz op'c.' owe. 

NAWROT 32, front, 1 piętro — Tel. 213-18 
f ray jmuK od » — ll> fana I od 4 — » wl.cz. 

w niedziele 1 twlf ta od a do 12 w pol. 

Dr. med. Henryk Ziomkowski 
Spec;, cborób wenerycznych, akdrnycb 

i moczoplclowych. 
4 go Sierpnia 2. t e le fon 1 1 8 - 3 3 

przyjmuj, od » — 12, 2 — 4 I od » — 9 wleez., w nl .dxl . lc 
I lwięta od 10 — I popoł. 

D l a p a ń o d d . l . l a , p o c a . k a l a l a . 
D l a a . z k i a o i n y c h c n y i.cma<e. 

Dr. ned. M. GLAZER 
Choroby skórne i weneryczne 

ZACHODNIA 64. Tel. 185-49. 
przylanie u d 12 — 2 i od 7 — 8''* wiecz, 
w niedziela awięta od 10 — 12 w pot. 

Dla niezamożnych ceny lecznlcowe. 

Doktór 
H. SZU Vi AC HER 

CHOROBY SKÓRNE 1 WENERYCZNE. 
PIOTRKOWSKA 56. Tel. 148-62 

Przyjmuje codziennie 11—2 pp. od 6—9 
wlecz., w nlorlriele ' <wleta nd io—I w pol. 

CENY ŁĄCZNICOWI-;. 

nie otrzymał potrzebnej ilości głosów 
(—) Przy Al. Kościuszki 3 w Łodzi we

szli wczoraj w południe przy pomocy pod
robionych kluczy złodzieje 1 załadowali na 
wóz towar wartości 12.000 zł., poczem od
jechali. 

(—) Główna komisja wyborcza zatwler* 
dztła wczoral nowy skład radców łódzkiej 
Izby Przemysłowo - Handlowej. 

(—) Wczoraj przybyli do Łodzi: p. As-
Iiin-1, przedstawiciel związku przędzalń I 
tkalń bawełnianych w Anglii, Copley — pre
zes związku drukarzy włókienniczych oraz 

Drivcr — przedstawiciel związku angiel-' 

cia dachów umnżiiwlfy rozszerzanie się ognia 
i spowodowały groźny — ze względu na nocna 
porę — pożar. Zawiadomiona straż ogniowa nie 
zwlocznle pośpieszyli z pomocą I przystąpiła 
do akcji ratowniczei W domcch tych 

mieści sio kilka sklepów, 
to też przedewszystklcm przystąpiono do rato
wania majątku tych sklepów. Jednocześnie rzu
cono się do gaszenia pożaru i po kliku godzinach 
energiczne! I pełne! niebezpieczeństw akcji uda. 
Jo się ogień zloknlizować. Podczas gaszenia po 
żaru kilku strażaków uległo niebezpiecznym wy
padkom i popar.-cnlom. Strażak Smiałkowskl 
doznał, 

złamania obojczyka 
l*łĆrV'prMdtafA temre^Ya^Ch."Ó^e~Wcird-! 1 ogólnemu poparzeniu. W stanie groźnym 
raj I dVzwiedzali fabryk5! I odbywali ^["SESZZtJP 
ferenejc. 

Ciepły konec oaźdrernika. 
Stan pogody w fcodz. 

D o k t ó r 

W . Ł A G U N O W S K I 
P i o t r k o w a k a 70 , t e l . 181-83. 

S p . c . c h o r o b y . k o r a . , w . n . r y c z n e 1 m o c i o p l c l o w o . 
Leczeni, niemocy płciowej. Gabinet Roentgeno-lecznlczy 
l>rtvjmu|« od 8,30—10 r. I do 2 I pól I od 6 do 8 I pól wleez 
W niedziele. I iwlęta od 10—1. Oddzlelna-goezekalnił d l i pan 

Dla nleumofnycti ce.iy leczalcowe. 

D r . m e d . 

M. L E W 1 N S O N O W A 
CHOROBY WENERYCZNE 1 SKÓRNE 

(dla kobiet 1 dzieci) 
PIOTRKOWSKA 86, front II p. Teł. 143-63. 

Przyjmuje od 11 — 1 I 4 — 6 pp. 
Ceny lecznicowe. 

Lecznica Piotrkowska 294 
T e l e f o n 122 -19 . 

pny przystanku tramwai Pabianickich 
2 rasy dz ienn e p r z y , m u ą l e k a r z e 

w * w a z y a t k i e b a p e c a l u o a c i a c » 
O t w a r t a od 11-e, rano do S-oi wlecz. 

P o r a d a 3 z ł o t e . 

D r m e d . 

K L A R A M A R G O L I S 
Gabinet f izykalnego leczeń a. 
(Kwarc, Djatermła, Elektroterapja i t p.) 

Piotrkowska 113, , ^ 7 
Przejmuje o d g. 10 — 1 1 o d 3 — 7 w. 

Dr. Med. N iewia isk i 
u l A n d r z e j a 5 . T e l . 1 5 9 - 4 0 
Specia l ia ta chorób a k ó r n y c b , a e u t r y c z 
aych i m o c z o p l c l o w y c h . (Porady seksualne) 

/ r s y a a , , od 9 d o l i • od a do y pp. 
W n iedz ie le l a w i ę t a od V — 1 p p . 
U l a p a ń o d d z i e l n a p o c z e k a l n i a . 

L e k a r z d e n t y s t a 

D. T O N 0 O W S K A 
u l . G ł o w n a 5 1 , tel. 174-93 
Przyjmuje o d godz. 9 — 2 i o d 3 —8 wiecz. 
w ł a s n a p racownia zębów sz tuczny eh 

R c e n t g e n Ceny Lecznic 

Dr. med. 

S. K R Y Ń S K A 
Choroby skórne i weneryczne 

(kobiety i dzieci) 
S i e n k i e w i c z a 34, Tel . 145-1 0 

przyimuie o d I I —1 1 o d 3—4 Dopo l . 

Dr. J. N A D E L 
akuzzer — ginekolog 

Przyjmuje od 10—2 i od 4—8 w. 

u l . A n d r z e j a 4, te!ef. 228-92 

D o k t ó r R f t l C r l E R 
S p o C a l l a t a cborób akórnycb i w e -
nerycznych. Leczcma niemocy płciowe: 
P o ł u d n i o w a 2 8 , t e l . 201-93 

J r z t rouio o d a — 1 1 r a n o i o d 5 - 8 wiec*, 
w niedziele t święta od 0 — 1 

Doktór WOŁKOWYSKI 
przeprowadzi! •!( na ul. 

Ceg ie ln ianą 11, t e l . 2 3 8 - 0 2 . 
Choroby a eneryczne, moczopłciowe i skórne 

Pr<y|mu|» od godz. 8—12, od 4—8, w niedziel, 
i swlęla od 9 — 1. 

Dla "ań odriz e i n a poczekalnia 

ŁÓDŹ, 23 października. W dniu dzisiej
szym, o godzinie 8 rano temperatura wyno 
siła 5 stopni powyżej zera (Najniższa tem 
peratura w nocy 1 stopień powyżel zera). 

O tej same] porze barometr wykazywał 
ciśnienie 949,4 milimetra. Tendencla barome 
tryczna — równomierny wzrost ciśnienia. 

Wiatry południowo - wschodnie z szyb 
kośCn do 2 metrów na sekundę. 

W ćlągii drrta dzisiejszego pogodnie. 
SPIS POBOROWYCH ROCZNIKA 1914. 

KTO MA SIĘ STAWIĆ JUTRO? 
Jutro (w środę), dnia 24 b. m. winni się 

stawie w lokalu Wydziału Wojskowo - Po
licyjnego Zarządu m. Łodzi przy ul. Piotr
kowskiej 165 mężczyźni rocznika 1914, za
mieszkali na terenie 4 Komisariatu P. P, 
których nazwiska rozpoczynają sie na litery. 
A, B. C, D i F oraz zamieszkali na terenie 
10 Kom P. P. na litery Ł, Ł, M, N, O i P. 

Spis odbywa się od r/odz. 8 do 15 (w 
soboty od godz. 8 do 13-30). 

poddany został oper»cJi. Policja prowadzi do. 
chodzenie, zmierzające do ustalenia przyczyny 
pożaru. 

PRZECIWKO WPROWADZENIU OPŁAT 
SZKOLNYCH. 

Obradująca w tych dniacli Rada Szkolna m. 
Pabianic, zaleta stanowisko w sprawie istnieją
cego projektu wpro«d..cnia opłat za naukę w 
szkohcli powszechnych I związanej z tem mo-

Skończyliśmy szkoły. Na wyższe studia 
z tych czy innych względów (naicześciei 
materjalnych) pójść nie możemy. Czvż ma 
my siedzieć z założonemi rękoma? Czvż 
nie największy czas, aby stać się samowy
starczalni i nie być ciężarem rodziców? 

Zdobyta przez nas wiedza nie pozwala 
nam mieć pretensji do nrkogo. bo zc!aicmv 
sobie dobrze sprawę z tejzo w jakich cza
sach żyjemy. Lecz wierzymy jeszcze, że dla 
nas — młodych pracy jest dużo; należy tvl 
ko 

umiejętnie jej szukać. 
Znając dobrze swói teren widzimy, iż b;.r 

dzo często iacyś domorośli ..korepetytorzy 
i nauczyciele" bez żadnerro cenzusu i rr • 
gotowania naukowego, udzielała wsselkle-
ro rodzaiu lekcyi I koreoetycyi. Takie łokcie 
ani rodzicom, ani dzieciom żadneco no..vt-
ku nie daią, bo z iednei strony nara..ai.i 
rodziców na niepotrzebne wydatki materiał 
ne. a dzieciom przynoszą nicpowetnwpw 
szkody. 

lesteśmy absolwentami szkół średnich 
w Pabjanicach. Wiemy Rdzle i czerro wv-
manala I d'atcRo możemy dać młodzieży i 

żllwości skrócenia lat obowlnzu'aceJ nauki. Pol dzieciom szkół powszechnych wszystko 
wyczerpującem omówieniu tei sprawy powzięto co one potrzebulą. 
Jednomyślnie rezolucje w brzmieniu nostcpuln- . Reasumulac oowyższe, zwracamy sie <1u 
cym: Rada Szkolna m. Pabjanlc Jako orzan sa- wszystkich Rodziców m. Pabianic z Rora-
morzaidu szkolnej:.), dalac wyraz opinjl cater.o;ca prośba o poparcie naszci ?kcj!. Przvlniu 
spoleczertstwa miasta, zwraca sie do p:\na mlnt 
'.tr.i W. R. I O- P. z prô lia o nic wprowadza
nie 

omawiane) oploty za naukę. 
Zamierzone bowiem wprowrdzenie opłat szkol
nych w publicznych szkołach powszech
nych I związane z tem zmniejsze
nie liczby lot nnnczanla. zdaniem Rady Szkolne) 
spowoduje obn<żenle poz*omu kulturalnego lud
ności, wobec czego Rada prosi o zachowanie 
nadal bezpłatności nauczania I utrzymanie szkol 
nlctwa na poziomie zagwarantownym ustawami. 

Rezotacla ta została wysłana do ministra 
Wyznań Religijnych 1 Oświecenia Publicznego 
onz do Kuratorium Szkolnego Okręgu Warszaw 
skiego, do którego szkolnictwo pabianickie 
rrai'eży. 

CHORZY NA RUPTURY, SKRZYWIENIE 
KREGCSŁUPA i RÓŻNE KALECTWA! 
Pomoc 1 skute'* bez operacj i l 
R U P T U R Y , ''akotez kalectwa nie wolno za
niedbywać, gdyż skutki dla tycia ludzkiego 

.gą bardzo niebezpieczne. Kuptura stije się 
wielką jak głowa ludzku i spowodować może 
śmiertelne powikłania kiszek. 

Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne 
gumowe niojei metody usuwają radykalnie 
najniebezpieczniejsze i najzastarzalsze rupłu-
ry- u mężczyzn kobiet i ozieci bez operacji 

NA S K K Z Y W I £ N 1 F . kręgosłupa przeciw D r t ••»•»•«» 
tworzeniu się garbów i gruźlicy kości lecznicze gorsety orto
pedyczna. Dla skrzywi onycb nóg. płaskich I bolących stóp, 
wkłady ortopedyczne, (sztuczne nogi ' ręce. Na oiiniieule 
iołądka i kiszek lecznicze bandaże brzuszne oraz spec. ban
daże na ruptury powrotne po operacji 

Z a k ł a d O r t o p e d y c z n y ! 

;pec. Crtop. J. r a p a p o r t ze Lwowa 
c o u t , u l . w ó l c z a ń s k a Nr. 10, ((ront parter) te . , t t l - l l 

30- Ic tn ia praktyka i pełna gwarancja. 
O d 1 w r z e i n a 1933 r. p rzy jmu je ty lno osobiści * . Ubezpie
czonych w Kajie Cborycb m. Łodzi przyjmuje. Osobiste zjawienie si? 
eborycb ,est konleczae. Ceny przystępne. 

PODZISKOWANIB. 
Oświadczam niniejszem, że byłem trzykrotnie operowany na przepuklinę pachwinową 
jednak bszskutecznie. Zdesperowany zgłosiłem się do zakładu ortopedycznego W. P. 
Dyr. J. Rapaporta, zam. w Łodzi ul. Wólczańska 10 i dzięki Jego bandażowi gumo
wemu, założonemu mi w dniu 9 lutego 1932 r. czuję się bardzo dobrze, jestem zdolny 
do fizycznych wysiłków, poruszam się obecnie bez laski I wogóle czuje się jak zdrowy 
człowiek. (—) Robert Hartman, Łódź. ul. Franciszkańska Nr. 34. 

iemy za b, n,lska opłatą. ws7ol'<ierło rodzaiu 
koreńervcłe, przvfrotowtTfemv do egzaminów 
pomacamy w odrablrrnlt!' lektvl I to. 

Łaskawe zgłoszenia prosimy Merowar? 
Pnbfanice, Zamkowa 12 sklep p. Skowroń
skiej. 

Z upoważ-nłeH". . maturzystów" 
m. Pabianic 

. * * (—) Zygmunt Szymczyk 

Jwaga 

K i N O . T f i A T z t 

C O R S O 
ul. Legionów 2-4. 

PORANKI — BEN HUP codziennie o godz. 2.30 
w soboty i niedziele o godz U rano. Wejście 
25 groszy. 

Początek seansów: 

i E « f aQ* T V %Jk7 W roli detektywa CH\RLIE CHANA. WARNER 
' JLi m MUMM. M. M. w Ol AND oraz kusząca HEATHhR ANOEL. 

Niezwykle metody nowoczosnego śledztwa| Niezapomniane enincjel 

K O B I E T A a90D K O N T R O L Ą K « ^ i 
Wielki dramat z życia wielkomiejskiego. W roli ściganej WYNNE GIBSON, 

o godz. 4 popol w soboty i niedziele o godz. 12-ej w pol. 
K I N O D Ź W 1 Ę & O A E 

„CZARY 
Dziś bezkonkurencyjna premjera! 

Cf II 
II 

Dawno niewidziany król B U C K I O N E t odwaiżny jak lew, szybki lak orzeł, czujny jak chart 
strzelby i lassa • ^*~Z w "ai^iekszei sensacji wszystkich czasów p. t. 

Botiater z Monte Grande"w g^wnych rotach kobiecych: Mona Maris Doris HUB 
r u 

Początek seansów o godz. 4-ej. 
Na pierwszy seans ceny zniżone. 

W głównych rolach kobiecych; 
Jedvny autentyczny reportaż P.AT. p U Ą I f J?Mi~*f? 1Q'-|J. «. 
Międzynajodowy wielki turniej lotniczy t » ^ a * r * Ł t l - i C a l l l V > C a 1 7 J t * • 

Zwycięstwo bohaterskich lotników kapitana Bajana I Plonczyrłskiego. 

K i n o d ź w i ę k o w e 

M I M O Z A 
i .cUa, iisS..cgo Nr. 178 
U o i u z o tramwajami 
Nr. U, 4. 6, 10 i 17. 

Czarny Kot 
Nadprogram! SLIM w miodowych miesiącach. 

OD UTORKU 23 
do poniedziałku dnia 29-go października 

w rolach głóv/nych: Borys Karloll 1 B. Lugosl Nadprogram! SLIM 
Uwaga! Aby udostępnić Jaknajszerszym masom bywanie w naszym kino.teatrze, obnij 

ny biletów na I seanse, a mianowicie od 25,eiu groszy. 

Następny program: P A R A D A R E Z E R W I S T Ó W 
Początek w. dni powsj. o 4. soboty o 3, niedzielę i święta o 12; ostatni o 9, wiecz. 

Kino „ t ę c z a " 
Łódź, Zawiszy 22 

Od wturka dnia 21 dn pomedt' 29 psidz 

Matka, żona, córka i każdy dorosły męiciy 
zna powinien zobaczyć film 

„Wróg we Iurwi-J2aS 

Z Y C I E Z G I E R Z A . 
NOWY ZARZĄD REZERWISTÓW. 

WALNE ROCZNE; ZGROMADZENIE ZW. 
REZERWISTÓW KOŁO W ZGIERZU. 

Odbyło się pod przewodnictwem wice 
prezesa Zaraząciu Okresowego, wicestarosty 
Denysa. Z przebiegu obrad wynikało, te ko 
ło Zgierskie Związku Rezerwistów w clagn 
swej półtorarocznej pracy zdołało rozwinąć 
bardzo energiczna działalność w kierunku 
przysposobienia woiskowego 1 wychowania 
łlzycznego, wyrazem czego jest zdobvtyc!i 
nrzez członków Koła przeszło 150 POS. i 
OS. Wypłoszonych referatów na różne te-
faty o podłożu państwowem dowodzi, że Za 
rząd postawił wychowanie obywatelskie na 
wysokim ooziomie,, że dokładał wszelkich 
starań, by członków swych zesoollć ściśle z 
państwowością polska I wychować Ich na 
dzielnych 1 pożytecznych obywateli naszego 

i kraju. Referaty poszczególnych snrawozdaw 
ców I Samopomocy Koleżeńskie'. Wvchowa-

I n'a Obywatelskiego lak również sekretarza, 
i skarbnika i komendanta zostały przrWc 
orzez zebranych oklaskami, co wskazuje, 
że Zarząd wywiązywał «i* na'e*vde z po-
wierzonvch mu ohowinzków. leżeli zważy-
mv, że Iic7ba członków przfkroczyła |ui 
340 osób, że prr.ychod" za okres sprawo-
zdawczy wynosiły 4.R72 zł., że Koło posia
da własna orkiestrę deta f?4 Instrumenty) 
dnlrlr!emv do wr^sku. że 7vinzek Rezer
wistów, Koło w Zplerzu fest bezsprzecznie 
naisilnlelsza 1 n a l H o t P ż n l e l s z a orpanlzacla 
naszego miasta. Ze snrawozrlań wvwiazała 
s'*» bnrd^o ożywiona i greroka dvskn«ia. w 
któ^i zebrani cłonkow'e pnrus',-i'i c?ły 
slere" zarr̂ dnleń dotyczących dnlszvc.ii 
nrac Koła. Na podV«-eś1eni<> zâ lnnruie to, że 
Wałne Zm-nmarl-renie powierzyło nowemu 
7arz?dowł 'nic?atvwe hrtrfmw d«mu wsnó! 
nie z Innomi or^anlzaclami hvbrch wo-*sVo-
,.p-i:rłi, 7nnrononowar,v przoz Komisie -
JWnticp «M,id nowego Zarradu został prze/ 
zebranych 

Do nowejro Zarz?du wparli nn. fan 
Stasiak, inż. Obulski. inż. Ma1'nowsk'. B'-e 
da. Topolski, Buczyński i Syska. Komc-rî  
w dalszym ete^u sprawnie p. Krzemiński 
lerzy, porucznik rezerwv. Za zasłuf' poło
żone na nolit rorwołu Związku p Sfas'ak 
łan został przez aklamacie wybranv m> 
dwuletnia kadenci> r>re7f>«a Zarządu. Obco 
fiycfl na zebraniu 180 osób. 

INTELIGENTNI, wymowni i dobrze pre 
zentujący się panowie i panie o własnej 
inicjatywie mogą sobie stworzyć egzy 
stencje życiową w poważnym przedsię
biorstwie przy miłej pracy zewnętrz
nej. Możność zarobkowania 300 400 
zł. miesięcznie. Zgłoszenia osobnte od 
9 do 12,30 i od 14,30 do "18. Narutowicza 
I Ir. II p. m. 24. 

http://wl.cz
http://nl.dxl.lc
file://p:/na
http://dnlszvc.ii
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N o c xv Londynie. 

Trunki do dwunastej... 
K Ł O P O T * Z ROZBAWIONrJ%l GO$€J%l» 

Londyn, .w październiku 
Znajomi nasi, chcąc pokazać nam 

Londyn nocą, zdecydowali uczcić nas 
przyjęciem w iWest End. tj. zaprosili 
prócz nas kilka innych osób jeszcze do 
modnej restauracji, po której zwiedzić 
mieliśmy jeszcze drugi, niemniej modny 
lokal. 

— Włożymy biały krawat —zauwa
żył odniechcenia Mr. B., zapraszając 
nas na tę "party" t j . zabawę. 

Był to dyskretny sposób poinformo
wania . nas, że dla mężczyzn obowiązuje 
frak, a panie ukażą się w wieczorowych 
sukniach, co jest— jak dobrze wiadomo 
- rzeczą powszechnie przyjętą w An-
glji, gdzie każdy przebiera się do .wie
czornego posiłku: 

Znajomy nasz zarezerwować kazał 
f-tć! na sześć nakryć w najbardziej uczę 

czanej restauracji nocnej (która żresz 
lą otwarta jest 

tylko do północy. 
Była to słuszna przezorność, gdyż, jak 
byliśmy tego świadkami, zarządzający 
lokalem dyrektor Włoch, w kwiecistych 
zdaniach, w mieszaninie angielskiego z 
włoskim, zmuszony był z najwyższą 
grzecznością dla braku miejsc odprawić 
i cznych gości, którzy okazali się mniej 
przezorni od Mr. B. w zapewnieniu so
bie miejsca. 

Trzeba zaznaczyć, że fakt nieprzyj-
mowania gości w lokalu spowodu prze
pełnienia nie jest wypadkiem odosobnio 
nymT Trafia się, io co wieczór w więk
szych restauracjach, oraz dancingach, 
świadcząc, że kryzys w Anglji nie wy 
wicra wpływu na życie towarzyskie. 

Wyborna kuchnia francuska, którą 
lubią smakosze angielscy, i nam przy
padła do smaku. Szampan i wina wytra 
wne miały właściwą temperaturę. Or
kiestra była świetna, a tańczące pary 
odznaczały się wielką elegancją. Mimo 
to całości brakło owego pełnego uroku 
otoczenia, jaki spotyka się tylko w Pa
ryżu. 

Opuściliśmy restaurację we właści
wej porze, by udać się do drugiego lo
kalu, gdzie wystawiono bardzo "dekol-
towaną" rewję, tem ciekawszą dla Lon 
dynu, że ładne artystki tego widowis
ka spędzają więcej czasu 

na przeciskaniu sio 
Pomiędsy stolikami z gośćmi, niż na 
scenie. 

Nasze towarzystwo, bardzo rozbawio 
ne, zażądało jeszcze szampana. Wobec 
*ego jednakże, że wolno podawać wino 

tylko przy jednoczesnent spożywaniu 
potraw, miesieliśmy zamówić jakieś da
nie, które oczywiście zostawiliśmy nie
tknięte po naszym obfitym obiedzie. 

Girlsy czarować nas mogły tylko do 
wybicia północy. Pięć minut przedtem 
nasz maitre d'hótel przyszedł nam o-
znajmić, że należy wychylić kieliszki. 
Namawiał do tego usilnie, wkońcu nie
mal błagał o tó. Tak nakazują przepisy 
t. zw. "grand 1 mother's regujations", 
wzgl. przepisy babek, mocą których An 
glicy stosować się muszą do godzin, 
wyznaczonych na spożywanie trunków. 

— A teraz chyba pójdziemy spad— 
oświadczyliśmy z melancholią. 

Jedna z pań naszego towarzystwa 
przypomniała sobie, że pewna kawiar
nia wpobliżu, na Rćgent Street, korzysta 
dziś z prawa "extension night" czyli 
przedłużenia godzin otwarcia nocą. 

Udaliśmy się do tej oazy, gdzie pano 
wało niesłychane ożywienie. Ludzie, 
którzy tutaj bawi l i utracili już lepszą 
cząstkę panowania nad sobą. Czuło się, 
że znaleźli się tutaj po dłuższej wędrów 
ce po różnych lokalach. Byl i albo nad

miernie weseli, albo też zanadto smutni. 
Nie odnaleźliśmy już w tej kawiarni at
mosfery dobrego tonu, która czarowała 
nas w dwu lokalach, gdzie bawiliśmy 
poprzednio. Przypuszczalnie otoczenie 
w kawiarni byłoby przyjemniejsze, gdy 
by była codziennie otwarta po północy. 

Zresztą szybko zapomnieliśmy o epi 
zodzie kawiarni dni następnych. Czy to 
w teatrze, czy w music-hallu, piękno 
widowiska jest zawsze w zgodzie z za
chowaniem publiczności, która od po
czątku przedstawienia, do momentu za 
śpiewania hymnu narodowego, stano
wiącego zakończenie każdego widowis
ka, patrzy i słucha z niezwykłem prze
jęciem. 

Tony hymnu "God save the King" 
pogrążają nawet najbardziej śpieszą
cych się widzów w nastrój uroczystego 
stopienia. Trudno pomyśleć, patrząc na 
twarze pełne powagi i spokoju, że są to 
ci sami ludzie, którzy podczas widowis 
ka wybuchali niepowstrzymanym śmie
chem— dobroczynnym śmiechem bez
troskich dzieci. 

Buli. 

P a n z C h i c a g o 
na 

Edward Ran, po porażce poniesionej 
z rąk Baby Pacho walczył ostatnio w 
Muskegon, Mich, i pokonał w 10 run 
dach na punkty Polaka amerykańskiego 
Pcte Petrosky. Zwycięstwo to nie mo
że być niestety dostateczną rehabilitacją 
za poprzednie niepowodzenie, gdyż Pe 
trosky (najprawdopodobniej: Piotrow
ski nie reprezentuje wysokiej klasy pię 
ściarskiej). 

Zerwawszy ze swym dawnym ma
nagerem Bill Duffym, Ran wpadł w mat 
nie, jaką zwykle zastawiają na "bez
domnych" bokserów drobni, a podejrzą 
ni matchmakerzy amerykańscy. Efekt 
ich "magicznych" poczynań okazał się 
już teraz, po walce z Petroskym. 

Przed kilku miesiącami Ran nama
wiany był usilnie przez pewnego gen
tlemana z Chicago, aby udał się 

na mecz do Muskegon. 
Ran nie zdecydował się ostatecznie, tłu 
macząc, że związany innemi kontrakta
mi musi narazie pozostać w New Yor
ku i walkę z Muskegon może rozegrać 
dopiero za kilka tygodni. W jaki spo
sób poradził sobie gentleman z Chicag") 

polskiego boksera 
—niewiadomo, dość, że zakontraktował 
Polakowi mecz. o którym ten nic nie 
wiedział. Rezultatem skandalu, jaki wy
nikł wskutek niestawiennictwa się Ra
na, było bezterminowe zawieszenie na
szego pięściarza przez Boxing Commi-
sion i to na terenie prawie wszystkich 
Stanów! 

Eddie Walker, który opiekuje się o-
becnie Ranem, wyjednał u Boxing Com 
mision, że dyskwalifikację cofnięto, pod 
tym warunkiem, że Ran zobowiąże się 
walczyć z Muskegon na rzecz owego 
pana z Chicago, który rzekomo miał 

ponieść duże straty 
w związku z niestawieniem się Polaka 
w poprzednim terminie. 

Nie było rady. Walker uznał, iż trze 
ba zgodzić się na ten warunek i Ran 
spotkał się z Pete Pctrowskym. Ale 
bomba wybuchła dopiero po walce. 0 -
kazało się, że "pan z Chicago" tak.skru 
pulatnie ocenił swoje dawne straty, iż 
na ich pokrycie poszło całkowite bono 
rarjum Rana, wynoszące bezmała 

tysiąc'dolarów! 
Ran ma wytoczyć proces. 

Górnik wygrał miljon franków. H i 
Piet najwyższych wygranych padło w promieniu 40 hm. 

W wyniku ciągnienia Loterji des Regions 
Liberees, przySylo do Francji 5 miljonerów 
oraz liczna falanga tych szczęśliwców, któ
rzy wzbogacili się o różne sumy Idące od 
500 fr. do 500 tys. fr. Bank Credit du Nord 
otworzył specjalne okienka, w Titórych wy
płacają 

tylko wygrane na loterji. 
Miljon fr. wygra! pewien pensjonowany 

górnik z Courrieres. Drugi los iriljonowy 
został wygrany przez 10 osób w Roubaix 
trzeci miljon został także wylosowany 
przez jakiegoś mieszkańca Roubais, który 
dotąd nie chce 

ujawnić swego nazwiska. 
Czwarty miljon dostał się w udziate jakie
muś mieszkańcowi Lille, a piąty wygrał 
kto* w Si. Amand. Jednem słowem szczęś
cie sprzyjało tym razem mieszkańcom pół
nocnej Francji, gdyż pięć najwyższych wy
granych padło w promieniu nieprzek*acza-
jącym 40 kim. od Lille. 500 tys. (r. wygra', 
ktoś w Bruay sur Escaut. Trzy lane bilety 
loteryjne, na które padła wygrana pól miljc 
na fr. zostały sprzedane w okolicach Pary
ża, a jeden w Strasburgu. 

Pd 100 tys. fr. wygrało kilka osób w 
środkowej 1 południowej Francji (Bor 
deaux). Pozatem po 100 tys. fr. wygrało ki" 
ka osób w Pont - Asąuin kolo St. - Omer, 

w Hazebrouck, 
Bousois. 

Armectieres, Tourcoing 

Pomóż swym włosom E 
Zawczasu więc zastosuj właściwy 
środek, który pomógł już tysiącom, 
uskarżającym się na łupież i wypa

danie włosów: 

T r i l y s i n . 
TRI-LY-SIN 

(proszę dobrze zapamiętać nazw?.) 

A n g i e l s k a ż o n a F r a n c u z a 
Osobliwa sprzedaż. 

W Paryżu odbył się niezwykły proces 
Chodziło o angielską żonę pewnego Fran
cuza, zapisaną w aktach tylko jako Mary 
IM, ponieważ według francuskiego prawa 

rozwodowego nie wolno wymieniać pełne 
go nazwiska kobiety. 

Mary L. udała się w czasie wojtfy świa
towej jako członek angielskiego korpusu 
kobiecego do Francji, gdzie poznała pewne
go Francuza, którego poślubiła wkrótce po 

zawarciu zawieszenia broni. 
Ale małżeństwo nie było szczęśliwe, po 

nieważ małżonek Mary L. znajdował się 
nieustannie w kłopotach finansowych. Wte
dy wpadł on na myśl ażeby wziąć „hipote 
kę" na osobę swojej młodej 1 pięknej żony. 

Wkrótce też znalazł Francuza, który zgo 
dzlł się na tę tranzakcję. Młoda Angielka 
przeniosła się do Francuza, 

który dał pieriSądze. 
1 została jego „gospodynią" w najszerszem 
tego słowa znaczeniu. 

Upłynęły lata i teraz nagle pojawił się 
znów legalny małżonek Angielki, który 
chciał „umorzyć" hipotekę 1 odebrać żonę 
Ale Sona jego i drugi francuz nie chcieli się 
na to zgodzić. Młodu Angielka była ze 
swoim „przygodnym mężem" bardzo szczęś 

Hwa i nie myślała o zniesieniu „hipote'-!' 
Zażądali oni od męża ażeby 

wniósł skargę rozwodową, 
ażeby żona mogła poślubić wierzyciela. AV 
mąż upierał się przy swojem-

Wobec tego udali się wszyscy CJ sąiii 
Wypadek ten był tak niezwykły, że sjp&;v< 
wędrowała z jednego sądu do drugiego. 

Obecnie rozstrzygnięcie w tej spra'..!: 
przedstawia się następująco: mąż zrezy~;: 
wał dobrowolnie ze swej małżonki, Skon 
odstąpił ją za odszkodowaniem lflflC~ 
mężczyźnie, wobec tego zrezygnował 

ze wszystkich legalnych praw, 
przysługujących mu jako mężowi i musi c > 
nosić wszystkie skutki swego posiępowa 
nia. 

Jedyna droga, jaka mu pozostaje, to rći 
wód. Sąd zgadza się , ażeby „zastawiona' 
ma~cnka wniosła przeciw swojemu legał"-, 
mu mężowi skargę o złośliwe pc:: :: :'z 
jej i okrucieństwo. 

W czasie rozprawy wyszło najaw, *e 
legalny mąż otrzymał jako hipotekę za c 
ją żonę 

kwotę 160.000 złotych. 
Wyraził on przed sądem chęć zwrclu l-' 

kwoty wraz z procentami, jakie bierze . . . 
ski zakład zastawniczy w Paryżu. 

STRESZCZENIE POCZĄTKU: 
Bolek Urban student leśnictwa zaręczył 

się potajemnie z Zulą Izdorską, córką zu
bożałej hrabiny, która nie straciła jednak 
swej dumy rodowej. Zawiadomiła matkę o 
swoich zaręczynach. Matka była przerażo
na. Widząc jednak upór córki i dowiedziaw 
szy się, że Urban ma jeszcze dwa lata stu-
djÓw przed sobą pozornie ustąpiła. Udała 
się do swej znajomej Karwiczowej o pomoc 
Ta wystrała się dla Zuli o posadę sekretarki 
u bogatej bankierowej londyńskiej p. Wil-
mate, Polki z pochodzenia. 

Piękna Zula została wprowadzona w to
warzystwo i wywarła duże wrażenie na sir 
Thomasie, przyjacielu bankiera. 

Udawał, że jest mu obojętną, ale zawsze 
•tarał się z nią spotykać. 

Do Londynu przyjechał na sezon zabaw 
wuj Zuli, Stamiński, z kuzynką Ireną. Spotka
nie bvło radosne. 

Wszyscy wybrali się na zabawę, gdzie 
sprzedawały losy loterji na cele dobroczynne. 

Irena była zachwycona sir Thomasem, 
który kupił w bazarze lalkę, podobną do Zuli. 
Następnego dnia Zula pracowała w gabine
cie bankierowej. 

Otrzymała list od narzeczonego. 
* * * 

Najdroższa moja La lus iu jedyna! 
Jestem najszczęśliwszym z ludzi , 

jestem inżynierem i narzeczonym 
mojej Paniusi. Niedługo będę na
reszcie je j mężem. 

Szaleję z radości, bo chociaż człe 
w iek wiedział, że zda, ale zawsze to 
co innego mieć dyplom w kieszeni, 
świat o twar t y przed sobą i tak ie cu
dne perspektywy. 

Strasznie chciałbym abyś t u była 
zt mną, brak two je j osóbki w te j 
chwi l i rzuca cień na moją radość. 
Kiedyż nareszcie skończy się to nie
znośne rozstanie? Ale jestem inżynie 
rem. wi*c ialroć to teraz będzie. 

ściskam moją śliczną Lalusię, łap 
k i Jej całuję mocno i błagam n iech ' 
się nie gniewa, jeśli pod gazem w r ó - ' 
cę do domu j u t r o rano. La luś j Laluś 
k iedy będziesz mo ją ! 

T w ó j 
Bolek." 

M y ś l Zu l i unosi się ponad teraź
niejszość, leci w przyszłość, szybuje 
w obłokach jak wo lny ptak. Bolek i 
jest młody, zdolny, energiczny, po- ' 
t ra f i zdobyć sobie stanowisko, szyb- 1 

ciej może niż sądził. Pobiorą się, a 
w tedy nic ich nie rozłączy. Co zna
czą, te przeszkody wobec ich miłości 
i si lnej wo l i wy t rwan ia T e m bardziej 
będą cenić szczęście, gdy wreszcie je 
zdobędą. Skry ją się przed ludźmi w 
głębi szumiących borów i żyć będą 
wsłuchani w miłosną pieśń własnych 
serc Żadnej obłudy," żadnych ta jem
nic między n im i , dzielić będą myśl , 
najsubtelniejszy odcień uczucia. Po
siądą skarb cenniejszy od złota, za
szczytów, ty tu łów, wszystkiego cze
m u świat hołduje i otacza czcią bał
wochwalczą. 

Wejście I r k i przerywa tok myśl i . 
Wyg ląda ślicznie w nowym jedwa
bnym, zielonym kost iumie, dzieło 
pierwszorzędnego londyńskiego 
krawca. 

— Tatuś odwiedza jakiegoś zna
jomego, za chwilę t u będzie i zabie
rze nas. Ja zaś przyjechałam wcześ-
n i e i -

— Doskonale zrobiłaś, bardzo się 
cieszę. Siadaj I r ko , może oapierosi-
ka albo cukierka? 

— Co za wspaniała bonbonierka? 
—woła I r k a na w idok cacka z saskiej 
porcelany pełnego czekoladek, k tóre 
Zula przed nią stawia. 

— Sir Thomas przysłał m i to. z 
wdzięczność za lalkę, k tórą wczoraj 
wygra ł . 

— Toś zrobiła bajeczny interes. 
— Wola łabym nie robić żadnych 

interesów tego rodzaju, a t y l ko je
den prawdziwie dob ry : wrócić do 
k ra ju . 

— i Czyś oszalała? Po cd wracać i 
znów biedować j ak przed wy ja 
zdem? Czy niemiło ci zakosztować 
zby tk i , wszelkiego rodzaju rozrywek 
i przyjemności i przytem zarabiać? 

Ze względu na słowo dane matce, 
że n ikomu nie wspomni o swych za
ręczynach, Zula nie mogła przyznać 
się do przyczyny swej tęsknoty. 

— Powiedziałam to umyślnie, aby 
wywołać g romy twego oburzenia — 
śmiała się zadowolona z pomysłu. 

— Myśla łam, że uderzysz w pa* 
tr jotyczną nutę tęsknoty za matką 
Ojczyzną. Co do mnie. bardzo ItM 
bięj potęsknić do niej zdaleka nia 
spiesząc się wcale z powrotem. W 
Warszawie znudzi ło m i się juz 
wszystko, rzeczy i ludzie. Na wsi 
rówież. Niema jak zmiana powietrza 
aby odświeżyć myśl . Przyjazd pana' 
Stamińskiego przerwał rozmowę. 1 

Trzeba było śpieszyć, aby zdążyć na 
rozpoczęcie się par t j i polo w Hur -
l ingham. _ 

X V . " ~ , 
— Patrz, Zu lo ! — Czy nie jest to 

pyszny w idok ! — woła zachwycona 
I rka . 

At lasową ruń ścieli się na obs zer-
nem polu, po k tórem cwałują je 
cv. Sy lwetk i ich pochylone nad s v fą 
mi rasowych wierzchowców rvsoją 
się ost rym konkurem w powTotr^r. 
W postaci każdego uczestnika ; 'wiet 
nego igrzyska maluje się tężyzna i 
dziarskość. 

Polo, współczesna sportowa im
preza tchnie utekiem r^ceiskiej szer. 

mierk i . T o prawdz iwy popis Śmiało
ści, si ły, sprawności ruchów, junac
k ie j fantazj i . N ie byle k to może so
bie pozwolić na tę zabawę. T o sport 
dla grona wybranych. K o ń wyczu
wa myśl swego pana. Wspó lnym w y 
si łkiem obaj walczą o wygraną. 
Każdy zwrot , lekkie pchnięcie, 
drgnienie cugl i ma swoje znaczenie. 
Drewniany młot k ierowany wprawną 
ręką. posuwa kulę do celu. Niemałą 
sztuką jest w nią traf ić. Uderzyć w 
ściśle określonem miejscu, aby na
dać je j właśc iwy kierunek. 

Gra roznamiętnia w idzów. Pan 
Stamiński zami łowany koniarz tak 
głośno wypowiada swe zachwyty, 
gestykulując przytem tak żwawo, że 
córka musi go co chwi la mi tygować. 

— Pat rz I r k o na tego, karego, co 
za łopatka, a jaka pierś,, co za noc:'. 
Żelazo nie koń. To , panie dobrodzie
j u k r e w ! A lbo ten gniady tam, patrz 
waćpanna, czyś widziała k iedy takie 
ruchy? — wrzeszczy koniarz, zrywa 
ląc się z miejsca, lub klepiąc sąsiad
k i po kolanach. 

— Ależ tatusiu, ciszej, ciszej, nie 
jesteśmy t u na jarmarku. Wszyscy 
na nas'patrzą i dziwią się. 

— A ten atleta na siwej klaczy, co 
za siła. T o m i panie dobrodzieju 
pracz woła dalej staruszek nie zwra 
cając uwagi na upomnienia córki . 

— T o lo rd F i tz — Gerald. Dale j 
za nim pędzi książę Derby doskona-
iły sportsman — oznajmia Zu la . 

Sir Thomas z f legmą I pewnością 
siebie kieruje swym z ło tym kaszta
nem o wybi tn ie arabskim typie. K o ń 
i jeździec odznaczają się niepospoli
tym wyglądem. St ró j sportowy pod
kreśla ostrość rysów dumnej twarzy 
i smukłość muskularnych kształtów. 

— Jak on świetnie jeździ, co za 
pańska postawa — zachwyca się 
I r ka . 

— O to panie dobrodzieju wierz
chowiec, Juljusz Kossak lepszych, 
nie malował. No. moje uszanowanie, ' 
s i r .Thomas zna sie na koniach jeś l i . 

takiego sobie dobrał, można mu po
winszować. 

Zapalczywy M i l f red dokazuje cu
dów na swym niewielk im krępym 
szpaczku-

Zula i je j towarzysze upajają si 
nietylko widowisk iem, ale też sło -

' cem i aromatem wiosny. Podmut ! 
( w ia t ru rozpyla w przestrzeni \v<r. 

kwia tów. Sportowe wrażenia zlew? 
ją się z rozkoszą wchłaniania czysti 

, go zdrowego powietrza. 
— Szkoda, że już się skończyło ~ 

ubolewa I r ka , gdy pustoszeje pole 
Gracze krążą teraz wśród public; 

ności. Każdy ma tu znajomych. Si' 
Thomas i M i l f red w i ta ją Sramiń 
skich i Zulę. 

— Jakże się podobało? — padają 
pytania. 

W odpowiedziach brzmi praw 
| dz iwy entuzjazm. Pan Stamiński za

gaduje wszystkich, nie włada angiel
skim językiem, ale mówi biegle po 
francusku, więc może się porozumieć 
z sir Thomasem. 

— Ten panal z łoty kasztan, to 
godny królewskiej stadniny. Skąd 
go pan ma, 

— Pochodzi poprostu z mojego 
stada. M a m k i lka niezłych koni , po
każę je panu u siebie na wsi , jeśli 
mnie pan zaszczyci swą wizy tą w 
Kingsdale- Wszak wybierają się pan 
stwo do Car ington w sobotę, a to 
przecież w sąsiedztwie. 

— Bardzo m i będzie miło. Ja też 
miałem kiedyś araba... 

— Pora wracać tatusiu, późno ju • 
— przerywa I r ka . wiedząc, że zano.' 
się na długie opowiadanie. 

— Odwiozę państwa — zaprop' 
no wał f inansista. 

— Ależ najchętniej — jgodzi ł ' 
pan Stamiński, k t ó r y zapałał wici 
sympatją d la hodowcy tak wspa 
fvch koni . 

(d. c. n.) 
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a£ra teczki. 

Zycie Warszawy iv kilku w.erszacii 
Obecnie w Warszawie organizowsne 

sa komitety domowe zbiórki ofiar w na
turze na rzecz powodzian. Zadaniem ko 
rai'etów domowych będzie odwiedzenie 
poszczególnych lokatorów w celu po
wiadomienia ich o dokonywanej zbiórce 
i uproszenie przygotowania pęczki na 
wskazany termin oraz złożenie jej w ko 
mitecie domowym w dniu oznaczonym 
dla każdego komisarjatu P. P. Specjal
nie pożądane są produkty spożywcze, 
nic ulegcjące zepsuciu, odzież, obuwie, 
bielizna, tkaniny, sprzęty domowego 
użytku, matcrjały budowlane, pasza, 
książki, podręczniki szkolne, matcrjały 
piśmienne etc. Artykułów spożywczych 
ulegających szybkiemu zepsuciu oraz 
przedmiotów i rzeczy niezdatnych już 
zupełnie do użytku, nie należy składać. 
Zbiórka w naturze odbywać się będzie 
do dnia 30 bm. 

Teatr Kameralny otwiera trzeci se
zon poteżncm dziełem dramatycznem w 
4-ch aktach p. t. „Sygnały" — Ewy Szcl 
burg-Zarembiny. Autorka w sztuce tej 
porusza problemy społeczno-socjalne. 
Rcżyserję tej sztuki objął sam dyr. Ka
rol Adwentowicz, przyczem gra domi
nującą rolę „Wielkiego Kugl?rza". Mu
zykę do tej sztuki skomponował Szy
mon Waljewski. Knstjumy pomysłu o-
raz tańce układu Ireny Prusickiei. Efek
towne dekoracje Jana Golusa. Obsadę 
sztuki tworzą pp. Irena Horecka, Józef 
Maliszewski, K. Fidler. Stanisław Butkie 
wicz, S. Brem, A. Mikołajewski, Z. Rel-
skl, Z. Rzecki, B. Wasiel. 

* • • 
Funkcjonariusze P. P. otrzymali po

lecenie, aby szczególnie, w śródmieściu, 
w ramach ogól. akcji zwalczania żebrac
twa zwrecali specjalną uwagę na t. zw. 
żebraków domokrążnych zmuszając do 
zorców domowych do każdorazow. re
agowania i niedopuszczania żebraków 
na teren posesyj pod rygorem surowej 
odpowiedzialności kornej dozorców. Za 
trzymywani żebracy maj?, być kierowa 
ni do domu rozdzielczego przy ul. Prze
bieg i będą stawiani przed specjalnym 
sądem grodzkim do spraw żebractwa 

Czytelnikom „Echa" b e z p ł a t n i * . 

czrmNiau i reiwdi mi oetpra ła ie 
ekretlM lwo| charakter, ido inoUC 
prze inaczenie I wy izc iagó ln l * naj-
a ra in la jua fakty Twego zycle. Okre-
lllć kim le t le ł , kim być m e ł a i z . Po
radzić Jak tyć • poafepewee. oy 
a»yclą»ko przeclwttawlc i la lOtowŁ 
* ponadto wybrać na t a t a d i l a aa-
rrologjl I efellczen kaball i tycznyee 
i tczci l lwy namer I waga lotu Lole*-
|l Partitwowel I wtkazać gd t la takowe molrie flabyo. 
Mapltz Imlg. naawltke. rek t mlatlea urodzenie W a l 
pod uwaga, t a |e»rem csławlakkam aaakl , drąga la* 
nim radaktoram peczytnago pl ima •„JWI1" (Władza 
tajemne), autoram wlała prac naukowych Ule przf> 
ty(a| tadnago wynagrodzenia, lec i na kotzty poca> 
Iowa I kancelaryjna iata.cz 1 t ł . w tnacztach poczto
wych. Ma lot Nr. I l i a l l wybrany pr tazamnla . pedla 
wygrana tSł.Otl i ł . Na niewielka, wybranyek 

pr tazemnle numerów padło mnottwa wygranych, 
a braku mlaltca podaje tylko niektóre i Antoni S iwe i 
Ząbkowice, gm. Wolków Koiclelne t * aaa t t . , fuge» |a 
Zauiznkka, tank • t e m l e i l n k a y , Włocławek. M M z ł , 
Cafcata Jozef, Limanowa, urzędnik rafinerii UJes z ł , 
•rychel. Katowice, Brunów Wodotpady i, ' • » * • t l » 
aktluczycówna Helena, p-ta Mołublcze ł.eat z ł , 
Marian Łomnicki. Podhajce M t a z ł , Praylacla otoblt -
>e cały dzlea. W a r u a w a Badakcja > H * . ł ó r a w l a 4T. 
Ptychografolog Szyller Szkolnii . Ogła taenle załączyć 

C Z A R N Y I Z Y D O R . 
WBBBBBM Do czego służy a t r a m e n t ? B U 

Kiedy dowiedziałem się, że pewien 
lekarz Kasy Chorych umarł na ślepą ki
szkę, a lećzyl się na tyfus, zrozumiałem 
1 uwierzyłem, że istnieją wyrzuty sumie 
nia. Wyrzuty sumienia objawiają się cza 
sami także i na ciele i wówczas nazywa 
ją się wysypką luetyczną. Wyrzuty su
mienia są bardzo popierane przez mono 
pol wódczany, gdyż wielu ludzi pije po
dobnie dlatego tylko, żeby zalać wy
rzuty sumienia. Ta teorja niebardzo wy 
daje mi się jednak prawdopodobna, gdyż 
naogół dranie, którzy powinni być od 
stóp do czubi:.! głowy pokryci wyrzuta
mi sumienia wcale nie piją. 

Zresztą, tak między nami mówiąc, co 
to wogóle jest sumienie? Co to są wyrzu 
ty, każdy wie. gdyż każdy je miewał, 
zwłaszcza w młodym wieku, ale sumie
nia niema nawet w encyklopedji. Jedy
nie w powieściach dla młodych panie
nek (z okresu przedwojennego natural
nie, gdyż po wojnie młodych panienek 
już niema) zdarzało sie, że zbrodniarz 
na łożu śmierci tknięty wyrzutami su
mienia wyznawał prawdę, że to on wła 
śnie przed trzydziestu laty zabił lorda; 
KundcIburry'ego i odsiadujący karę je-i 
go młody sekretarz jest niewinny. ' 

Gdyby wyrzuty sumienia istniały w 
rzeczywistości, większość naszych przy 
jaciół chodziłaby stale owrzodzona na 
sumeniu, a Kasa Chorych musiałaby o-
tworzyć specjalną lecznicę wyłącznie 
dla chorych na wyrzuty sumienia. Na
turalnie niktby się swoich wyrzutów 
nie pozbył, bo to przecież Kasa Cho
rych... 

Zdarza się, że ludzie obarczeni wy
rzutami sumienia popełniają samobój
stwo. Naturalnie sa to kawalerowie, któ 
rym żona nie skraca życia. Człowiek, 
k'ćry mimo poslad?nia żony chce żyć, 
musi się zdecydować na zamordowanie 
żony. Tak własne zrobił Cipcinkiewicz. 
Na rozprawie pytają Cipcinkiewicza: 

— Dlaczego pan najpierw zjrmordo-
wał żonę a potem pokrajał Ją w ka
wałki? 

— Bo przedtem nie miałem odwagi... 
Tak to był chłop maltretowany przez 

żonę. J?ko jeden z powodów swego czy 
nu opowiadał, że jak wracał do domu 
nawet już o 11-ej wieczorem, a żona spa 
ła, to musiał wstępować do sąsiadów i 
brać od nich pisemne poświadczenie z 
godziną swego powrotu. 

Naturalnie wszelkie tłumaczenia nie 
wielo pomogły i Cipcinkiewicz, biedna 
sierotka, skazany został na karę śmierci 
Wyrok miał być wykonany o godz. 6 
rano, a tymczasem zaprowadzono go 
spowrotem do celi. Tu podjadł sobie, jak 
na skazańca przystało, położył się spać 
ale po północy wali w drzwi celi, aż 
wszyscy dozorcy pozłatywali się. 

— Co Jest? Czego pan wali w drzwi ? 

— Ano, bo te pluskwy mnie do 6-eJ 
na śmierć zagryzą, proszę więc o pacz 
kę perskiego proszku. 

ATRAMENT. 
Izydor Montenbcrg również ma żonę 

| i jego życie nie należy do najprzyjenr 
I nlejszych. Czasami Izydorek stara się 

zapomnieć o swojem nieszczęściu, wyj-
i muje z szufladki ostatnie 5 złotych i idzie 

na miasto ..szałać" a potem wysłuchuje 
\ii domu dwugodzinnych wymówek Mai 
winy, że jest pokraka, bałwan i niedoraj 
da, jedyż taki Kubuś, potrafi, zarobi, wie 
kiedy plajtnąć, a kiedy starać się o n^d 
zór. 

Słowem Izydorek najlepiej się czuł 
w swoim biurze. Przynajmniej było tak 
do czn&u. gdy przyszedł do niego Kazi
mierz Bajski z ulicy Gdańskiej, aby ure
gulować jakiś z?legły rachunek. Na tętn 
tle między Izydorkiem a Kaziem doszło 
do gwałtownej wymiany zdań, w czasie 
której Kazio dowiedział się, że jest idjo-
k\. Izydorek — że jest łobuzem, wresz-
ce nit Bajski złapeł kałamarz i rozoil 
go wraz z zawartością na głowie Izydor 
ka Izydorek skolei złapał krzesło i u-
szkedził je na giewie Kazia. 

Wskutek krzy!\.'.w zjawiła si? policja 
i — Kazio i Izydorek zgodnie a smutnie 
zapłacą po 30 złotych grzywny za zakló 
jenie spokoju publicznego. 

.Jerzy Krzeckl. 

Zamiast na bai - do aresztu. 
Kupieckie kombinaefe. H i 

Z Wilna donoszą: 
Maskotki mają przynosić swym wła

ścicielom powodzenie i szczęście. Są lu 
dzie, którzy za nic w życiu nie rozstaną 
się z maskotą. Lecz bywają również i 
maskotki nieszczęśliwe, które właścicie 
lom swoim nic, prócz zmartwienia i nie 
przyjemności nie przynoszą. 

"Maskotka" 28-letniej kupcowej wi 
leńskiej, Fani Raucliowej (ul. Skopów 
ka 5) nie przyniosła jej szczęścia. Jak 
wyglądała, nie dane nam było zobaczyć 
lecz wiadome jest, iż p, Rauchowa, po 
rozstaniu się ze swoim mężem, również 
kupcem, założyła sobie interes — sklep 
galanterii metalowo} i-wykwintnej per 
fumerji, przy ul. Zamkowej 17 p. f. "Mas 
cotte". 

Firma "Mascotte" założona została 
w czerwcu rb. Rauchowa, wierząc w o 
piekę sił nadnaturalnych przypuszczała 
że interes pójdzie dobrze. Dlatego też 
urządziła go bardzo nowocześnie. Sa-

RADJO-KĄCIK* 
OlA& Wllic^UitZm. 

RASZYN. 
15 45 „Bandyci na falach eteru" — rewja w 

opracowaniu Fr. Jarossyego 
1G30 Muzyka lekka w wykonaniu septetu 

ii. Gnicia (płyty) 
16.4R Skrzynka P. K. O. 
17 00 Koncert kameralny zc Lwowa 
17.25 „Czy jest dziś więcej nędzy niż daw

niej" — wygł. p. J. Krawczyńska 
1735 Pieśni w wykonaniu J. Ooebla - Tar

nawy (bas) 
1750 Skrzynka pocztowa techniczna — 0-

mówi red. W. Frenkiel 
l f 00 Wiadomości rolnicze 
1^10 Życie kulturalne i artystyczne stolicy 
18.15 Recital fortepianowy K. Dicksteinówny 
1»45 „Nasz przyjaciel — Paul Cazin" (szkic 

literacki) — wygł. p. T. Boy-Żeleński 
19.00 Audycja muzyczna ze Lwowa 
19.20 Pogadanka aktualna 
1930 Melodje z filmu dźwiękowego „42-gn 

ulica" (płyty) 
19 45 Program na dzień następny 
19 50 Wiadomości sportowe 
20 00 Wiedeńskie potpouri od Straussa do 

l.thara (ze Lwowa) 
20 45 Dziennik wieczorny 
20-55 lak pracujemy w Polsce? 
21.00 K<:portaż muzyczny ze Lwowa 
22.00 Koncert reklamowy 
22 15 Muzyka taneczna z restauracji „Ga

stronomia" 
22.45—2300 Hymn polski (w jeżyku fran

cuskim) — wygł. prof. Henryk" Mościcki 
23 00 Wiadomości meteorologiczne dla ko

munikacji lotniczej ' 
23 05—23.30 D. c. muzyki tanecznei. 

ŁÓD2 Jak Raszyn z wyjątkiem: 
17 50 Łódzka skrzynka techniczna 
18.00 Płyty 
1810 Repertuar teatrów 
19 56 Wiadomości sportowe lokalne 
22 45 Płyty gramofonowe. 

ŚRODA, dnia 24 października 
RASZYN. 6 45 

6 52 
715 
650, 
7 35 
7.40 
7.50 

11.57 
12 00 
1203 
12 05 

Pieśń poranna 
Gimnastyka 
1'/..-.nul; poranny 
7.08, 725 Muzyka z płyt 

Chwiika pań domu 
Zapowiedz programu 
Koncert reklamowy 
Sygnał czasu 
Hejnał 
Wiadomości meteorologiczne 
Przegląd prasy polskiej 

i 12.10 Koncert zespołu W. Wilkosza 
13 00 Dziennik południowy 
13.05 Płyty 
15 30 Wiadomości o eksporcie polskim 
15 35 Przegląd giełdowy 
15.45 Fragment teatralny 
1600 Koncert zespołu salonowego H. Adam

skie - Grossmannowel 
16 40 Program dla dzieci 
17.00 Koncert orkiestry straży więziennej pod 

dyr. J. Spitzcra 
17.25 Pogadanka dla kobiet p. t. „Z fabry

ki nad morze" — wygłosi p. J. Mledzińska 
17 35 Koncert rcwellersow zc Lwowa 
17.50 Poradnik sportowy 
18 00 Skrzynka pocztowa rolnicza — omo

wi inz. W. Tarkowski 
18.10 Życie kulturalne i artystyczne stolicy 
18.15 Fragmenty z oper Rimskij - Korsako-

18.45 Jnwesiycie w walce z bezrobociem", 
wygł. p. M. Rogóvskl 

1900, 1930 Muzyka lekka w wykonaniu or
kiestry P. R. pod dyr. Stan. Nawrota 

19.20 Pogadanka aktualna 
1945 Program na dzień następny 
19.50 Wiadomości sportowe 
2000 Muzyka lekka w wykonaniu oktetu 

Squirc'a (płyty) 
20 45 Dziennik wieczorny 
20.55 Jak pracujemy w Polsce? 

'21.00 Koncert chopinowski w wykonaniu Z. 
Rabcewlczowej 

21.30 „W rocznicę śmierci Chopina" — po
gadankę w języku francuskim wygłosi L. 
Bincnłal 

21.40 Recital śpiewaczy A. Michałowskiego 
22 00 Koncert reklamowy 
2215 Melodje z filmu dźwiękowego „Król 

jazzu (płyty) 
22-35 Muzyka taneczna z dancingu „Para-

dis" 
23-00 Wiadomości meteorologiczne dla ko

munikacji lotniczej 
2305—23 30 D c. muzyki tanecznej. 

ŁÓDż, Jak Raszyn, z wyjątkiem: 
18 00 Płyty 
18.10 Repertuar teatrów 
21.30 Płyty 

Polsku Fabryk* Wyrobów Gumowych 
1 

PftEZf.nw.vrvWY L-w-. 
u-.i upsio z najlepazycli. 

ma przyznaje się obecnie do tego, że 
się sroJze^EProyj*!3, _ 

Interes rozwijał się słabo 1 po 4 mie 
siecznej egzystencji został przed pani 
tygodniami zlikwidowany. Firma "Mas* 
coite" przestała istnieć. Jednocześnie, 
jednak, w mieszkanku młodej i osamot 
nlonej kupcowej zaroiło się od interesan 
tów. Przychodzili przeważnie wierzy
ciele. Słowem zdarzyło się to, co W 
branży kupieckiej, nazywa sie upadłoś
cią i układaniem się z wierzycielami. P. 
Rauchowa po kupiecku zabrała się do 
likwidacji swych zobowiązań, aczkol
wiek, jak twierdzi, straciła na tym ln'< 
re«ie 6.000 zł. 

Sprawa "Mascotte" skończyłaby się 
bez rozgłosu, gdyby nie przedstawiciel 
firmy warszawskiej "Szach". Rabino-
wicz, u którego Rauchowa nabyła przed 
kilku tygodniami galanterji metalowej 
na sumę blisko 300 zł. 

Otóż Rabinowicz zgłosił sle u Rau-
chowej i z miejsca zapytał: 

— Pani płaci? 
— Nie, ja reguluję! 
— Dowidzenia, spotkamy się w kry 

minale. . . 
Tegoż dnia Rabinowicz złożył skargę 

do wydziału śledczego, zarzucając Rau 
chowej, że wzięła u niego na kredyt to 
wary, wiedząc, że wkrótce likwiduje 
sklep, że towary te przywłaszczyła, 
spieniężyła i obecnie pokazuje "plecy". 

Zeznania Rabinowicza oraz okoliczności 
przy których zlikwidowano sklep, nie prze 
mawiały na korzyść RauchoweJ. Tegoż dnia 
do mieszkania Jej zgłosił się funkcjonarjusz 
wydziału śledczego, ale nie znalazłszy Rau 
chowej pozostawił zawiadomienia z prośbą 
by stawiła się nazajutrz do wydziału. 

Ody Rauchowa wróciła do domu i zna--
lazła zawiadomienie policyjne, tegoż wie
czora, zdradzając niezwykłą gorliwość w 
spełnieniu żądań władz policyjnych, zgłosili 
się do wydziału. 

Zjawienie się Rauchowcj było nłeoczekł 
wane. Przedstawiła się i zapytała czego po
licja żąda. Dowiedziawszy się o co chodzi, 
Rauchowa z zimnym uśmiechem na ustach 
odrzekła: 

— Ależ to jest sprawa czysto kupiecka, 
na to jest sąd. Przyczem tu policja? Ją 
chciałam z nim 

sprawę uregulować, 
a że on wybrał taką metodę, to złamanego 
grosza ode mnie nie dostanie. Dowidzenia 

Lecz tutaj młodą, wystrojoną kupcową 
(wybierała się na zabawę) czekało wlelkłi 
rozczarowanie. Funkcjonarjusz policji poprc 
sił zaczekać, poczem oświadczył, że zostaji 
zatrzymana. 

Na twarzy kupcowe) odmalowało się zdzi 
wlenie. 

— Za co? Za kombinacje kupieckie? 
Bardzo szybko, Jednak uspokoiła się 1 za 

miast na zabawę pokornie udała się do aresz 
tu centralnego przy ulicy Ignacowskiej. 

Przytrzymanie- RuachoweJ, dobrze znane] 
w sferach kupieckich Wilna potwierdziło 
tylko kursującą pogłoskę o nowej „plajcie". 

KLAUDJUSZ ORVAL. dosięgłoby kilku miljo-

Elek t ryczne oko. 
— Ręce do goryl 
jon Strob zbiadi, podskoczy! 1 podniósł 

wgórę ręce czując twardy jakiś przedmiot 
arzytnięty do boku. 

Odwróciwszy trwożnie głowę znalazł się 
3ko w oko z roześmianą twarzą mężczyzny. 

— Hallol Stary kmotrzet — rozległ się 
jednocześnie dobrze mu znany, wesoły głos 
Kida W ar son a — doznałeś wrażenia, że je
steś znów w Chicago, nieprawdaż? 

Poczem otwierając papierośnicę, którą o-
paił był o bok Jona, dodał: 

" W tein tylko różnica, że tam wpakowa-
noby ci ołów w ciało bez ostrzeżenia. Pa
pierosa? 

— Patentowany Idjota z ciebie — mruk
nął Jon, biorąc papieros — o mały włos nie 
połknąłem mej tabletki gumowej i połowa 
mego whisky jest na stole, Jak widzisz. 

— Oarson! — rzucił Kid Warson prze
chodzącemu kelnerowi — napełnij szklankę 
irgo dżentelmena 1 daj mnie drugą. 

- • Więc?... — spytał Jon zniżonym to
nem, nachylając się do ucha swego rozmów
cy — co słychać? Pewien byłem, że robisz 
jeszcze interesy tam **>* 

— Chciałem, jak mi Bóg miły, lecz ze-
mknąłem w samą porę. Tego dnia bowiem, 
kiedy czując, że mi czapka gore na głowie, 
miałem wsiąść na okręt, jakiś przeklęty zbir 
ulokowawszy się na dachu kamienicy, sto
jącej naprzeciwko mego okna, usiał mi po
kój kulami. Leżałem na podłodze jak długi 
i podle się czułem, jako żywo. 

— Powietrze paryskie służyć cl będzie le
piej, stary kajdaniarzut — roześmiał się Jon. 

— Taak... Ale szkoda, bądź co bądź — 
odparł Kid, kiwając melancholijnie głową — 
leszcze dwa tygodnie a konto w moim banku 

zaokrągliłoby się 
nów dolarów. 

— Które posłużyłyby — wtrącił Jon — 
na pokrycie kosztów twego pogrzebu, idjo-
tot Echl Wierz mi, mądrze zrobiliśmy dając 
nura! linieliśmy uciec w samą porę 1 będzie
my mogli żyć teraz jak u Pana Boga za pię
ciem w poczciwej tej stolicy francuskiej z 
szlachetnych naszych zarobków. 

— Oczywiście I Oczywiście] Tylko, przy
krzy mi się, nudzi mnie siedzieć z założonemi 
rękoma, wiesz? 

— Widzicie go, osła dardanelskitgo! — 
uniósł się Jon, dając kelnerowi znak, by na 
pełnił szklanki — pleciesz jak na mękach! 
Pamiętaj, chłopie, le zbytnie łakomstwo bo
kiem wyjdzie zawsze. Niejednemu już stare 
mu wydze podziurawiono skórę z tego po
wodu! 

— Za wyjątkiem Marka Swena — wtrą
cił Kid. 

— Jakto? Chodzi po świecie jeszcze? Nie 
udało się wam sprzątnąć go dotychczas? Pró 
bowaliście już, kiedy ja zdecydowałem się 
wycofać z szeregu. 

— Taak... Pracowało się w dalszym cią
gu nad tern. Ale cóż! Marek Swen to djabei 
wcielony. Nie dość, że wlwlnie się zawsze 
/ opresji, lecz zcieje sadła za skore tym, co 
zagięli nań paroL 

— Ba! Przyjdzie kreska na maty skal Wy
bije 1 jego godzina. Będzie miał, zbój, za 
ŁwoJ3.„ Ale wiesz co, Kid? To francuskie 
whisky lepsze Jest od świństwa jakiem po
jono nas po tamte] stronie Atlantyku. 

— Na tydzień przed moim wyjazdem — 
mówił tymczasem Kid zadumany, pomijając 
uwagę rozmówcy swego milczeniem — ban
da Peterów zabrała się do niego. Uknuto spi-
:U< tak szatański, że Marek Swem miał je
dną szansę na dziesięć tysięcy uniknięcia si
deł, a jednak... 

— Jednak? — podchwycił zaciekawiony 
Joo. 

— No! Historja to jak z bajki. Słuchaj u-
ważnic: Peter ułożył plan po mistrzowsku; 
nie żałując ani trudu, ani czasu, ani pienię
dzy. 

Marek Swen mieszka, jak ci wiadomo, 
we własnej willi, niedostępnej niczem forte
ca. 

W centrze jej znajduje się opancerzony 
pokój. 

Tam właśnie postanowiono przyłapać i 
ukatrupić właściciela. Możesz sobie wyobra
zić ile dołożono i jakich starań, by djabclski 
plan uskutecznić! Z jakim trudem zjednano 
sobie niezbędną ilość pewnych wspólników! 

Pewnego dnia wreszcie wszystko było go
towe i „operacja" zdecydowaną została na 
najbliższą noc. Progiam był następujący: 
Marek Swen miał wziąć udział w bankiecie 
lćgo wieczora, jeden z członków bandy Pe
tera byi zaproszony również. Nie było jednak 
mowy o tern, by mógł przedsięwziąć cokol
wiek przeciwko Markowi Swenowi, nad Któ
rym czuwała Jego stała straż przyboczna. 
Mógł natomiast dolewać wciąż whisky nie
bezpiecznemu „gangsterowi" do szklanki, li
cząc na to, że napompowany alkoholem za
mknie się w swej kryjówce, gdzie kilku 
wspólników miało ułatwić egzekutorowi 
wstęp do opancerzonego pokoju. 

Najdrożej kosztował Petera egzekutor w 
osobie złotowłosej Dajsy, dawnej przyjaciół
ki Swena. 

Trzeba było olbrzymiej paczki banknotów 
by skłonić słodkie kociątko do podjęcia się 
lej roli. Ody dobito nareszcie targu pomyślny 
finał finezyjnego przedsięwzięcia był pewny. 

Marek Swen nie mógł uniknąć swego 
' Ui-u... 

Gdyby niezręczne jakieś posunięcie zbu
dziło czujność ganstera, niedostatecznie o-

j'rezwladnionego alkoholem, Dajsy, zjawiw-
, tzy się u byłego kochanka, wykorzystać mia
ła zdumienie jego na jej widok i puścić w 

ruch browning nim zaskoczony zdążyłby u-
żyć broni. 

Zadajesz sobie pewnie pytanie, dlaczego 
nie uplanowano rozprawić się z Markiem 
Swenem gdzieindziej, skoro Dajsy, należąc 
do szajki, miała łatwy dostęp do swego daw
nego przyjaciela. 

Odpowiedź prosta, mój km otrze: w swym 
opancerzonym pokoju jedynie Swen bywał 
sam. Poza nim banda jego była wszędzie 
na czatach i jeśli nadobna Dajsy nie wzdra
gała się przed u farbowaniem sobie rąk na 
czerwono, nic miała jednak ochoty nadsta
wiać ślicznej swej skóry na niebezpieczeń
stwo. 

Czy zdajesz sobie sprawę, Jak sprytnie 
zorganizowana była impreza? 

— Bajecznie! — odparł Jon z podziwem. 
— Dobrze. Słuchaj dalej zatem: mądrze 

obwyślona akcja szła jak po maśle z po* 
czątku; Marek Swen pijany jak bela wró
ciwszy późną nocą do siebie zamknął się w 
opancerzonym swym pokoju na cztery spu 
sty, co nie przeszkodziło zawodowym wła 
mywaczom, należącym do spółki, otworzyć 
ciężkie, żelazem okute, drzwi. Złotowłosa 
Dajsy stanęła w nich z latarką elektryczną 
w jednem i siedmiostrzałowym browningiem 
w drugiem ręku, podczas gdy spólnicy stali 
r.a czatach, mając ją na oku. 

W pokoju ciemno było choć oko wykol 
Dajsy, pewna siebie 1 olimpijsko spokojna, 
nadstawiła uszu wsłuchując się w ciszę. 

Lekkie chrapanie rozlegało się z jednego 
z kątów pokoju, wobec czego egzekutorka, 
chcąc nłatwić sobie zadanie, zdecydowała się 
rzucić promień światła w otaczające ją ciem
ności. Zalcdwe jednak nacisnęła guziczek 
swej lampki elektrycznej padł strzał z kąta 
pokoju, kładąc niedoszłą morderczynię tru
pem. 

— Marek Smen uprzedzony był o szyku
jącej się napaści... — szepnął Jon stawiając 
niedopitą szklankę na stole, 

— Bynajmniej. Tylko... stary ten wróbet 
miał zwyczaj śledzić postępy wiedzy ł nie 
oglądając się na koszta, obstałował i polecH 
w największej tajemnicy dostawić sobie sta
lowego człowieka... Robota... Automat jed
nem słowem. 

— Co takiego? — spytał Jon wytrzeszcza 
jąc oczy. 

— Jakto? Czy nie czytasz gazet, idjoto? 
Nie znasz artykułów poświeconych najnow
szemu wynalazkowi oka elektrycznego? 

— Co to jest? 
— Z nieba spadłeś, czy z księżyca, chłop

cze drogi? Nie wiesz nic o elektrycznem oka? 
Jest to szklana kula, gołąbku, w które) skład 
wchodzą pewne metale. Drut elektryczny 
stanowi nerw optyczny sztucznego tego oka. 

Wyobraź sobie teraz, ie światło pada na 
kule. Co się dzieje wówczas? Prąd elektrycz
ny powstawszy w okamgnieniu przenika w 
drut. 

Powiększywszy natężenie prądu otrzyma) 
siłę zdolną wprawić w ruch co zechcesz: u-
zbrojonego w rewower człowieka ze stali, 
Robota naprzykiad. Dodaj szereg nowoczes
nych udoskonaleń technicznych, a automat 
da ognia i strzał jego będzie niechybny. 

Marek Swen, człowiek, jak ci wspomnia
łem, na cztery nogi kuty, zrozumiał olbrzy
mie znaczenie posiadania takiego automatu, 
zaopatrzonego w oko elektryczne i nieczułe
go na wszelkie podszepty zdradzieckie. 

Winien życie zarówno Robotowi swemu, 
jak i bożkowi Bachusowi!.. Gdyby nie był 
pijany, jak bela, ostrzegłby może Dajsy, by / 
nie zapalała swej lampki elektrycznej i zdraj- -
czyn] usiłowałaby strzelać doń pep ciemku... 
Co mówisz na to, nowonarodzone dziecię? 

— że wolę tymczasem pić whisky z tobą 
tutaj, gdzie gangsterzy nie operują jeszcze, 
jeśli jednak stęskniony wrócę do Ameryki 
trzeba będzie pomyśleć o tym człowieku ze 
stali, który nie da się przekupić. 

Tłum. 1 S. 
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rz Niemiec chce 16.000 zł. 
W swoim czaste Ruch śląski zwrócił się 

do mistrza Niemiec Schalke 04 z propozy
cja rozegrania dwóch spotkań na śląsku. 
Schalke przyjął propozycje, ale zażądał za 
te mecze 8.000 Mk. niem. (przeszło 16.000 

z a w y s t ę p w P o l s c e , , 
zł.) Ruch naturalnie nie mógł sie zgodzić 
na podobnie wygórowane żądania i w tei 
sprawie wysłał list do „Fuhrera" sportu 
niemieckiego von Tschammer und Ostena. 

| a k wygrała nieb 
W. S . 1*1, 1*1. — T . S . O . 

Rozegrane na stadjonie T.G. „Sokół" za 
wody o tyćuł mistrza Chojen zakończyły się 
por.ownem zdobyciem mistrzostwa przez 
zespół Niebieskich. Do zawodów tych nie 
stanął zespół Zw. Strz. Chojny spowodu 
wycofania się. 

Obecne na stadjonie tłumy zwolenników 
..Odrodzenia" I KSMM., nie pożałowały 
swego przyjćc;a na ten mecz. Poziom za-
wod->• był dość wysoki. Mimo, iż zwycic-
stko wyszedł ze spotkania KSMM, nie do 
wodzi to, iż „Odrodzeniacy" byli słabsi: by 
« wJaanie drużyną 

równorzędną, 
która potrafiła pomeszać „szyki" Nleblcs 
kim. Przewaga zmieniała sie z chwili na 
chwile, na korzyść tej, lub przeciwnej stro 
ny. W zespole KSMM. zawiódł lewoskrzy-
Wowy, reszta stanęła na wysokości zadania 
Na wyróżnienie zasługuia: doskonała pra 
Obrońców, ofarna pomoc ł iak zwykle 
J.TRRCLLI muszkieterów": Laube, Rzemî aln 
i Chachuła. Natomiast w rv>konanvch byli 
doskonali: lewy obrońca, fno nomocy, wy
śmienicie grające lewe skrzydło, lewy łacz 
nik i centr. Reszta na poziomie miernym 

ieska jedenastka? 
„ O d r o d z e ń e " 4 : 2 ( 2 . 0 ) . 

Przebieg meczu: Początkowe minuty sto 
ją pod znakiem lekkiej przewagi Niebieskich 
Następnie lepsze jest „Odrodzenie", które 
nie wykorzystuje rzutu karnego. W ostat
nich minutach pierwszej połowy spotkania 
uzyskuje Laube prowadzenie dla KSMM. 
W chwilę potem Chachuła wykorzystuje 
kardynalny Wad bramkarza, 

uzyskując drugą bramkę. 
Po przerwie Rzemigała uzyskuje trzecia 

bramkę. Mimo to „Odrodzenie" walczy o-
fiarnie, czego owocem są dwie bramki, 
uzyskane orzez doskonałego pomocnika 
Tomczyka w 22 i 24 minucie Il-giei POLO
wie gry. Zwolennicy obydwu drużvn DODIN 
guja le do uzyskania wygranei. jednakże 
na pięć minut orzed końcem, n:ezawodnv 
Chachuła uzyskuje czwarta bramkę, pie
czętując wybraną swej drużyny i porażkę 
„Odrodzenia" 

Tak sie zakończyło spotkanie o mistrzo
stwo Cholen. które rdobył zespół „Niebies
kie! iedcnastkr KSMM. 

W zawodach rezerw, zdekomletowana dni 
żvna Niebieslrch uzyskała wyrok 2:2 z sil 
nym i rutynowanym zespołem „Odrodzenia". 

Sport w kilku słowach, 
— lak już podawaliśmy, w nadchodzą 

cą niedzielę odbędzie się w Łodzi pierwszy 
mecz bokserski w bieżącym sezonie o cha 
fokterze międzynarodowym. Mecz ten roze
gra mistrz Łodzi — IKP z nailepszi rjrtlży 
na rumuńską „Dragos Voda" z Bukaresztu. 
„Dragos Voda" rozpoczyna od Łodzi swe 
tournee po Polsce, przyczem przyieżdża 
Pod kier. sędziego międzynarodowego p. 
Klity w następującym składzie: w. musza 
Manz mistrz Rumunii), w. kog.: Ichnaciuk 
Michał w. piórkowa Ichnaciuk Karol (mistrz 
Rumunji), waga lekka: Fabrillsin, waga 
półśrednia: Popesku, waga średnia: Kilka 
(trzykrotny mistrz Rumunii), waga półcięż
ka: Januszewicz (wicemistrz Rumunii), wa 
ga ciężka: Dracz (mistrz Bukaresztu). Bok 
serzy rumuńscy znani są ze swej twardości 
w walce, ogromnej amblcii 1 wytrzymałości 
i na ostatnich mistrzostwach Europy w Bu 
dapeszcie zyskali ogólne uznanie sfer spor 
towych. Drużyna IKP. wystąpi w swym nai 
siniejszym składzie, tak że mecz z Rumuna 
mi zanowiada się niezwykle ciekawie. Odbc 
dzle się on w sali Teatru Rozmaitości przy 
u!. Ccgielniancj 27 o godz. 11-ei przed po 
łudnicm. Klub IKP organizule przedsprze
daż biletów już od dnia dzisiejszego w f. 
.•Z. Kowalski", Piotrkowska 62. 

— W związku z wiadomościami o wstą 
pieniu znanego pięściarza łódzkiego Franka 
Zwycięzcy Taborfca i Banasiaka. do warszaw 
skiei Skody, klub „siła" w którego barwach 
rrank obecnie występule, prosi nas o zako 
munikowanic, że Frank pozostaje nadal w 

drużynie łódzkiej i nic mu o zamiarach 
przeniesienia się Franka do Skody nie jest 
wiadome. 

— W niedzielę odbyło się zamknięcie se 
zonu motocyklowego „Union Touringu*. Ó 
godz. 9-ci odbyła się wycieczka motocyklo 
wa na trasie Nowosolna — Niesiólków — 
Brzeziny, poczem w Radogoszczu odbył sic 
wspólny obiad z członkami i sympatykami 
klubu. 

— Odbyła się w Krakowie konferencia 
zwołana przez Po'ski Związek Narciarski, 
w której wzięli udział reprezentanci wszyst 
kich związków sportowych oraz instytucyi 
turystycznych w sprawie przygotowania 
zbl'żaiacego się sezonu zimowego. Na 
konferenci' tei opracowano ścisły kalenda
rzyk nadefiodzącego sezonu zimowego, kto 
ry oficjalnie rozpocznie się już 17 listopada 
meczem hokejowym z niemiecką drużyną 
Rieseersee (w Katowicach). 

PRAWTF 3.000 NR>CMON?T DA*. MFCZ 
POLSKA — CZECHOSŁOWAOA. 

Rozegmy rHedawno mecz bokserski 
Polska — Czcchostowac'a wedhig obliczeń 
8'tarbnfirn fał przeszło ? RPO »ł. <*7VSTE<ro 
zvsku. Zyskiem tvm nooVe'Ilv «ł<> Warszaw 
shl Okręgowy Twfarek BokrctW fnmmiza 
tor meczu) | Polski Związek Bokserski. 
CRACOVIA ODMŁADZA SWĄ DRUŻYNĘ. 

Znani piłkarze Cracovi Ccbulak i Rusin 
otrzymali zwolnienie z klubu w związku z 
reorganizacją sckril piłkarskiej Cracovil i 
odmłodzeniem drużyny. 

e c H o 

WIZYTACJA DUSZPASTERSKA : 
PARAFJI ALEKSANDROWA ŁÓDZKIEGO.! 

W dniach 20 i 21 b. m. J. E. ks. biskup 
dr K. Tomczak, wikarjusz kapitularny łódzki, 
w asystencji ks. prałata Szabelskiego i ks. 
dziekana J. Cesarza dokonał wizytacji paraf fi 
Aleksandrowa Łódzkiego. J. E. ks. biskupa 
przy czterech bramach triumfalnych, ustawlo 
nych na mieście witali: imieniem miasta —I 
burmistrz Stanisław Gerling, imieniem orga
nizacyj parafjalnych Akcji Katolickiej — p. 
Teofil Lewandowski, imieniem gminy Rą
bień — p. Petelski oraz uczenice szkół po
wszechnych, które wręczyły piękny bukiet 
białych róż. Po uroczystym ingresie do świą-
tyni ze stopni ołtarza powitał Dostojnego Pa
sterza ks. dr W. Nadolski. 

Dostojny Pasterz, wizytując parafję, po
świecił nowy ołtarz ku czci Chrystusa Króla, 
wzniesiony według projektu art.-mal. Plicha, 
przy którym |. Ekscelencja odprawił Mszę 
św w asystencji ks. prałata Szabelskiego l 
alumnów Wyższego Scminarjum Duchowne
go, poczem udzielił sakramentu Bierzmowa
nia 1C0O osobom. Sumę celebrował ks. pra
łat Szabelski, redaktor .̂ Słowa Katolickiego", 
podczas której głębokie w myślach kazanie 
wygłosił Najdostojniejszy Ks. Biskup. Po 
sumie J. E. Ks. Biskup udał się w uroczystej 
procesji do nowej sali parafjalnej, która" po
świecił jako ognisko Akcji Katolickiej, jedno
cześnie dokonał otwarca bibljotcki i czytel
ni parafialnej. O zasadach Akcji Katolickiej 
mówił ks. kan. St. Nowicki. 

Po południu J. Ekscelon 
cja zwiedził parafialną ochronę, która wzo
rowo prowadza Siostry Służebniczki, przy
tułek starców, kierowany przez Siostry S'ii-
źehn'czki. a utrzymywany kosztem miasta 
przy gorliwych staraniach burmistrza Gerlin-
ga i ochotniczą straż ogniową. 

Najdostojnicszy Pasterz wizytował rów
nież Zakład Opatrzności Bożej w Romano
wie, zostający pod kierownictwem Sióstr 
Pasterek. W zakładzie tym znajduje dom ru
d/inny 80 dziewcząt, chcących s'e wyrwać z 
odmętów upadku i wrócić na drogę pracy. 
Najdostojniejszy Ks. Biskup w serdecznych 
słowach przemówił do pensjonarjuszek, za
chęcając je, by wytrwały na drodze poora-1 
wv życia i 11 z nich udzielił sakramentu B!erz 
mowania. V.' uroczystości tej wzięli udział 
przedstawiciele władz Województwa, Staro
stwa i Rady M!ejsk:ej. Po zwiedzeniu zakła
du, parku, sal pracy, gdzie ułożone były apa
raty kościelne, koronki gipiurowe i mereż-
kowe, haftowana bielzna i t. p. pięknie I ar
tystycznie wykonane przedmioty, wychowan
ki zakładu, ustawione w szereg, śpiewem I 
przemówieniami witały Naldortojniejszcgo 
Pasterza, okazując swa radość spowodu Jego 
do nich przybycia. Tak pożyteczna I jedyna 
w swoim rodzaju instytucja wr'czy z trudno
ściami bytu, przeto zasługuie nanajżyczllw-
sze poparce szerszego społeczeństwa, które 
się winno tą placówką poważnie zaintereso
wać. 

Co z g o t o w a ć i u l r o n a o ' ) i a i ? 
Zupa kalafiorowa potrawka cielęca z 

ryżem, szarlotka z jabłek. 

WINSZUJEMY. 
Jutro. Rafałowi. 
Wschód słońca 6,13 
Zachód słońca. 16,29 . 
Długość dnia 10.16 
Ubyło dnia 6.12 
Tydzień 43. 

CUDA CYRKU STANIEWSKICH. 
Warto zobaczyć — to mało. Trzeba iść 

koniecznie, jak to się mówi musowo. Tytuł 
bowiem nie kłam.e. Prawdziwe cuda można 
oglądać w trzygodzinnym programie: Już 
pierwszy punkt, cudowne dzieci zbierają rzę
siste oklaski, które potęgują się po bardzo 
ciekawej produkcji gry na jakiś skompliko
wanych instrumentach. Jeszcze człowiek nie 
ochłonął a już każą mu podziwiać wspaniałą 
akrobatykę rodziny Fontner, chyba już naj
lepszych żokiejów pod słońcem! Skolei wy
stępują na arenie wspaniale zbudowani Gre
cy Karpi, dokazując cudów zręczności i siły 
fizycznej. Odmiennego gatunku produkcje po 
kazują znowu fenomenalni akrobaci angiel
scy 5 Maunters, słusznie uchodzący za naj
lepszych i najoryginalniejszych akrobatów 
świata. Jedni i drudzy zbierają oklaski. Ko
nie dyrektorowej Staniewskiei są naprawdę 
podz.wu godne. Tak wspaniałych tresur da
wno nie oglądaliśmy. P. Baron Karmanow 
demonstruje tresurę psów, które zadziwiają 
inteligencja chyba najwyższego rodzaju w 
ich gatunku. Jeden z tych doskonale wytre
sowanych psów nawet „mówi". „To niesły
chane!" 

Koroną tresur SĆJ wspaniałe dwa olbrzy
mie szympansy, które swoją nie codziennie 
spotykaną inteligencją i wszechstronnością 
imponują i porywają publiczność. Najdosko
nalszą tresurą są bezapelacyjnie cztery po
tężne lwy morskie — podziwiamy u nich nie
spotykaną zręczność. Dreszcz zgrozy wywo
łują ewolucje" p. Hansa Fontnera, "który na 
trapezie czuje się tak dobrze, jak zwykły 
śmiertelnik w hamaku, 

Calośc uzupełniają i urozmaicają paradni 
sytuacjami klowni, którzy pozatem popisują 
się nieprzeciętnym kunsztem muzycznym. — 
Wioc nietylko warto zobaczyć program cyr
ku Staniewskich ,ale trzeba iść i to musowo. 

C o nas p o p r a c y r o z w e s e l i ? 
Teatr Miejski — U mety 
Teatr Popularny (Ogród. 18) — Noc 

w Kairze 
Teatr rewji „Alhambra" — Humor, żart— 

złoty wart 
Adria — Czar wiedeńskiego walca 
Ars — I. Szalona noc; II. Źle ta dolina 
Bajka — 1. Żółty książę; II. Nieznajoma 

z telcłonu 
Bratnia Strzecha — Dzika dziewczyna 
Cvrk Staniewskich (ul. Bandursklego) — 

Dziś (we wtorek) dwa przedstawienia: o go
dzinie 4.15 po poł. i 8.30 wiecz. 

Capttol — Uciekinierzy 
Casitio — Maskarada 
Corso — I. Żółty detektyw; II. Kobieta 

pod kontrolą 
Czary — I. Bohater z Monte Grandę; 

II. Challenge 1934 roku 
Dom Ludowy — Hrabia Monte Christo 
Europa — Ich noce 
Grand - Kino — Viva Villa 
Metro — Czar wiedeńskiego walca 
Mimoza — Czarny kot 
Miraż — Tancerki z Buenos Aires 

L>ma — Paryż w ogniu 
Oświatowy — I. Łódz podwodna S44. 

II. Buster Keaton Jako pośrednik miłości 
Palące — Kochałam gol 
Przedwiośnie — Moje marzenie to ty 
Rakieta — l cóż dalej, szary człowieku' 
Record — I. Port Laudiego. II. Precz 

z kryzysem l 
Sfinks — I. Brat djabła: II. Obcym wol

no całować 
Słońce — 1. Hrabia Zarow. II. Noc w Kai

rze 
Stylowy — Zapomniana melodja 
Sztuka — Źle kochana 

« T I R 

Zycie ekonomiczne. 
BAWEŁNA. 

NOWY JORK: loco 12.50, październik 
12.17. listopad 1221, grudzień 1225 

LIVERPOOL: loco 6.94, październik 6.70, 
listopad 6.69, grudzień 667 

BREMA: loco 1431. grudzień 14.14, 
styczeń 14.32, marzec 1440 

Waluty, deufflzy i akt e 
DEWIZA ANGIELSKA — SŁABSZA. 
Zebranie giełdy pieniężnej cechował na

strój dość ożywiony, kursy kształtowały się 
niejednolicie. 

PAPIERY PROCENTOWE. 
Budowlana 48-00, Dolarowa 54 50. Ko»-

wersyjna 67 85, Dolarowa 75.00, Stabiliza
cyjna 79.C0, 7% Banku Rolnego 83-25, 8% 
Banku Rolnego 94.00, 7% B. G. K. 8325, 
$% B. G. K. 9400, 1% Obi. B. G. K. 8325, 
8% Obi. B. G. K. 94.00, 8% Przem. Polskie
go 77.00, AVi% Ziemskie w Warszawie 54 7; 
1% Ziemskie w Warszawie 5025, 5J8 rr 
Warszawy 1933 r. 6400, 695 m. Warszaw 
1926 r. 6125, 5% m. Łodzi 1933 r. 652" 
o% m. Radomia 1933 r. 47.00 — 460! 
o% ni. Siedlec 1933 r. 41-00 

AKCJE. 
Bank Polski 96.50, Cukier 27.50, Lilpop 

11.10, Ostrowieckie serja B 2200 — 22 25, 
Habcrbusch 35 50 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 
WARSZAWA, 23. 10. — Notowania Gieł

dy Zbożowo - Towarowej w Warszawie po
zostają bez zmiany. Ogólny obrót 3068 tonn, 
w tern żyła 1011 tonn. Usposobienie spokoj
ne. 

POZNASJ, 23. 10. — Urzędowa ceduła 
Gteldy Zbożowo - Towarowej. Ceny orien
tacyjne: żyto 1750 -— 17.75, pszenica 17.5C 
— 18 00. maka żytnia I gat. 0-55% 22.75— 
25 25, mąka razowa 0-959* 1875 — 2125, 
mąka pszenna 1 gat. lit. A 2CI* 3100—34.C0 

SKRZYNKA DO LISTÓW. 
Szanowny Panie Redaktorze! 

W związku z artykułem, podanym w dniu 
8 b. m. w „Echu" p. t. „Bloczki i kwity zgu-
biW prezesa Związku Właścicieli Nieruchomo 
ści na Chojnach" prosimy uprzejmie o lask.i-
wc umieszczenie na łamach swego poczyim. 
go pisma poniższego wyjaśnień.a: 

Sprawa powyższa była rozpatry
wana w dniu 1 b. m. przez sąd polubowny 
naszego stowarzyszenia, który zbadawszy 
wszystkie szczegóły nieporozumień na od
dziale Chojny wydał orzeczenie za L ctz. 
SP. 3/34, stwierdzające, że żadnych nrdużyć 
natury karnej nie było, lecz stwierdził jedy
nie uchybienia formalne, dotyczące niezwoiy 
wania przez szereg tygodni posiedzeń zarz I -
du oddziału Chojny, co się sprzeciwia par. 45 
statutu, za co udzielił prezesowi, p. Wożnlt-
kiemu Bolesławowi — nagany. 

Za Zarząd Główny 
Zw. Wł. Nieruchomości Przedmieść Łodzi 

Maks Schott, prezes. 

KURS 10 ZŁ, Praca zapewniJX\<X. Aity 
styczna, pracownia pulowerów szydeł
kowych i na drutach, oraz powiat -
wych; wyucza szydełkowania U J dru 
taeh. haftów, ręcznych \ wenecka rubo-
tę. Przyjmuje roboty po cenach przy
stępnych. ~ Kaufmanowa, ul. Zgier
ska 16. pr. ofic. 1 piętro, m. 29. 

PEŁNA TABELA WYGRANYCH 
31 LOTERJI PAŃSTWOWEJ. 

6.000 zł. na Nr. 140224. 
Po 2.000 zł. na N-ry 2224 63841 140237. 
Po 600 zł. na N-ry 12230 79531 80151 90352 

132187 163185. 
Po 400 zł. naN.ry 7972 U700 13627 28674 

28264 42145 54309 55567 96238 117207 142400 
163668 159325 162S47 176699. 

Po 200 zl. na N-ry 45158 60533 69921 132154 
137878 142027 158852. 

Po 150 zł. na N-ry 409 21103 27034 30699 
31302 35681 37789 39564 46032 46579 50649 56643 
59259 61124 63276 67518 69679 71347 73099 93301 
97492 102125 105821 109967 127012 125090 13435.? 
134616 136769 137746 144978 148100 151983 158138 
165991 169S42 171169. 

STAWKI. 
Cyfry stawek, przy których widnieje li

tera s — oznaczają wygrane po zł. 100 — 
cyfry bez litery s — wygrane po 50 zł. 

1108 239 358 762 863 1114 212 401 18s 
509 2065 125 216s 27s 65 378 414 618 3000 
101 203 47s 306s 464s 578s 68Is 758 029 
46 77 4021 93 181s 88s 503s 793 848s 967 
5032 40 142s 61 668 73Is 42 906 6314 443 
618 833 927 28 96 7067 852 415 522s 5 4 92 
694 883 912 80G8 237 348 Ols 462 505s 619s 
894'9031 40 439 524s 4 7 5 5 S 69 ls 820 933 
70s 03s. 

10003 153s 346 87 436s 618 703s 84s 
663 11248 93s 315 452 751 s 61 942 78 82 85s 
I2187s 361 87s 531s 97s 846 13031 114 55 
396s 454 557 69 644s 766 14027 51s 164 
94s 595s 892 920 60 15160 345 510s 711 
888s 16200 222 40s 302 16 508 12 658 748 
802 46s 65 17103 469 511 745s 956 18107 80s 
203 27 84 498 650 730 907 19061 358 456 
745s 830 90s. 

20063 417 39 97 96 576 663s 748 50 9 
21056 207s 12s 540s 907s 67s 22076 170 
221 s 86 530s 652s 725 23034s 69s 214 51 83 
441 57 846 9493 89 24209 33 367 449 65 94 
6 I G 3 95 832 910 97 25251 380 529 42 706 
6Ss 99 26023 64 122 213 27 31 387 576 43 
96 646s 936 93 27158 21ls 80s 407s 4 9 54 
564s 601 41 78 28461 543 51 s 688s 793 
29035 154 3 4 30s 325 697 116 28 849. 

30042 57 463 69 520 88 784 801 912s 72 
31199 200s 236 54s 606 840s 90s 32193 284 
304 835 944 33144 450 9 7 606s T74s 85 888 
949s 55 34036 277s 348 422 C90 706 25 854s 
911 19s 53 35019 715 852 83s 924s 36093s 
182 256 65 92s 635 869 37348 456 97 883 
931 38074 144 312 14s 16s 407 14s 5 9 529 
40 735 916s 91 39017s 163 785 931. 

40146 440 642 759 854s 919 70 41174 
229s 402 517 68s 612s 33 46s 748 42084 175 
3C6 32 429 42s 519s 85s 668 7 9 778s 82s 
957 58 91 43012s 469s 96 769s 815 44154 
86 24078 393s 554 621 764 77 87 929 54216 
52 59s 535s 71 655 847 947s 66s 94 46025 
101 294 377 633s 34 765 810 99 47193s 240 
425 517s 703 92 838 9 2 3 481335 3 4 257 62 

324 83 433s 625s 42 853 921 203 43 80s 
49115 363 69 493 586 853 £03. 

50072s 296 482 658 837s 5I004s 193s 
312 26 49s 403s 537s 778 812 25 52116s 354s 
748 58 71 I59s 865 53034 37 415 541s 651 
804 95 989 54021 69s 154s 93 2C2 498 523 
768s 903s 80 98s 55095 121 44 90s 277 97s 
360 78 460s 506 18 607s 766 806 906 56050 
79s 191 421 565s 96 787 806 45 94 902 72 
91 57028S 128s 65 274s 636 821 945 68032s 
446 85s 582 695 785 834 59157 36? 79$ 92 
35 49 96*s 166226 410s 57 621 59 958 -
474 556 82 94 95 645s 712 868s 904-

60011 9Gs 203 12s 412 45 53s 827 980 
61381s 47? 594s 632 880 938 62072 535 85 
7i»J 38s l\ 823s 28 973 63135s 430 737 840 
952 64013 3 3 3 564s 6l8s 727 876s 65014s 
31 62 395 587 90 818s 966 66006 217 /fl"s 
512 35s 76s 693 738 966 67032s 176 476s 
80s 92 552 63 612 25 700 708$ 68221 3 0 
49 30998 404 02 51 Os 91 602s 4 3 86s 712 
ROSS 21 44s 906 48 69137 56s 451 507 669 
723 

70022 R4s 110 573 74 602 R">3 075 71047 
3 9 6 442$ 54Is 740 954 72130 63 06 226 371 
642 55 791 825 64 926s 40 73249 342 495 
R6 66!s 730 971 74158 285$ 501 9Ss 54's 
S*V 600 793 75145 83 320 402 89s 55ls 742 
S T26 62.. 76049 105 84s 89 J i j s 64 Yfl P-j 

1-*7< ŁÓ ''OT, 6" 711 .> - SiO " 7 1 ^ 285 
447 Wij 605 759 820 42 78541 448 543 682 
716 877 960s 75 79029 35s 263s 319 476s 
505 6S! 706£ 804s. 

8C0!4 27 118 214s 723 882 917 81010 30 
2.

r

7s 71s 454 778 831 64 82242 382 460s 
C>2s 666 82 83360 402 24 879s 85s 945 84220 
RO 68 5258 630 37 82 96 871 91 Os 85013 
45 86 288 3S8 450 650s 78ls 89 936s 86325s 
404 5 52 588 60 864 709s 895s 87046s 104 
90 84 305 20 643s 59 720 96 930 88164 422 
86 95 623 797s 89217s 33s 207 89 414s 16 
513s 14. 

90209 545 625 833 960 91063 141s 97 
338 49 436 500 712 92124s 298s 419 611 26s 
S56s 979s 93120 245 476 54s 505 614 94032 
134 573s 82s 650 988s 92 95030s 162 88 96 
725 988 96011 47 52 846 426s 512 643 858 
997 07058 232 46Bs 659s 704 20 33 991 
98197s 385 90s 404 34 506 47 51 83 620 796 
862 937 58s 992 75s 96s 314 70 412 940. 

100008 65 354 506 986 101042 222 680 
746 61 832s 947 102112 224 45 413 54 87 
103130 204 441 722 31 937s 104030 97 221s 
416 91 546s 9fi?s 105126 244 316 81 821 
753 R2< R25s 976 106043 ROs 113 218 374 
^14s 26 698s 704 61 P34s 107018 89 107 2HT 
318 29s 992 109067 119 30^ 68 451 773s 939 
65 WfWOs. 64 «n Pfl R?4 5 7 

1000578 31S 56 587 777s 94 P94 111090 
165 2S7i« 89.1 39 4725 R78 7?1 9V. 8°R 950 
1 TW&A «"4 3*3 565 99 6R9 7«> 7 9 p^S 01* 

13008-4 ?f>8 89* 3t OK<Ł* f»7G 4 7 0 5 7 £ 7 
91 Ife 1161305 ?1 R R/41 4 3 1 5 *AĄ 7 J S 

313 K7 97 917 *3 117ir*r? 2«0s 301 0 ^ 5 _ 
118019 100 106 4 P ?sc;R ,101 707 95 _ 
11P1*>3 40* 780 814 *1s 58s 71 

1510071 6"> 130 3R*1 7/» A1C<* ©O (*A r i 

191R41 2-1? 54 76 3*0 «915 pC<?s 006 05s 
193AK0 126 68 3F>R K89 664 78s 33s 96? 
123129 42s 51s 40 46 782 Q42s 124418 555 

91 696s 981s 96 125051 88 225 39s 332 97 
726s 855 126042 208 496 576s 782 865 — 
996 127186s 121 46 87 427 594 753 70 
129051 13S 521 30 719 38 80 917 

301-82 224 97s 32Gs 39 449 83 85 532 
97 788 1S1017 62 148s 36s 21 23s 142 519 
44 712 864 69 4Só 597 815s 67 134431 — 
631 769 909s 135013 42 49 353 60 478 99 
555a 1360814 35s 2555 382 409 697s 729 
971 137007 254 346 99 45Cs 91 B82s 675 
705 49 842 138155 282 306 46 33 75 82 
433s 578 626 797 847s 939 139167 250 6G 
o48 42Rs oo2 

140022 431 612 752 14125 34s 268 82' 
435 89 512 649 885 969 142070 106s 52 
318 464 587s 50s 259 81 446 145083 277 

1357 88 521 655 728 146010 220s 380 500 
795s 999 147171s 293 430 39 812 92 919» 
11 ^ 3L8 5 7 0 9 2 8 6 1 944 149229 50 650 56 730s 36s 863 94 
l ^ 0 ^ ^ ' 0 205 485 701 42s 843 151004 
?7on?7^o°-5l6 9 4 0 s 612s 87 928 152028 

2i2ol7?r^-322 4 2 S 0 M s 456 526 23 -
?2£ ?H 65 932 155016 103 391 -
405 502 7 63 6S4 156115 41 635 728s 985 
J-̂ 073 177 327 450s 525 62 98 718 -
158088 158s 297 509 715 939 159424 520 
23s 96 687 718s 90s 882 951s 

160133s 87 331 55s 406 675 841 970s 
161026S 287 842 758s 162272 409» 63"-
756 828 62 903 946 78s 164137 616s 735 
847 60s 1G5092 l43s 287 97 331 644 714 
167051 108 217s 353 162 78 524 632 84 6v 
182009 59 179 266 690 920 169036 49 58? 
626 853 

170423 32 735 868s 171007 15 80s 170 
89 257 323 66 434 84 544 700 709 42 873 
913 36 óls 172022 240 410s S9s 528 828s 
1730035s 85 229 333 498 609s 767 17401? 
65 337 442 81 835 950 175040 85 401 43 
504s 46s 69 702 8'6 977 176089 242s 411 
523s 629 97 177074S 116 382 452 54 872 
188025 72 184 276 611 922 179516 619 
85 747 92 894 

Zl. 20.000 — 138656 
10.00') — 99958 
1000 - 90055, 152296 
500 — 72708 145C00 146283 148660 -
400 - 34187 42035 88432 9150 100880 
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H B I Jak zapobiec złym skutkom 

nieumiarkowanej młodości? 
Po pięćdziesiątce nie wo lno przeciążać organów t r a w i e n i a . 

Odżywianie zbyt obfite zarówno 
pod względem jakościowym i ilościo
wym prowadzi do dezorganizacji prze
miany materji, do niewydolności niektó 
rych narządów. 

Narządy wewnętrzne ciała, które 
przez długie lata stały na straży równo 
wagi przemiany materji wykładnika 
zdrowia naszego, po dojściu do pewne 
go wieku 

zaczynają niedomagać, 
wykazują pierwsze objawy niewydol
ności. 

Człowiek około pięćdziesięciu lat mę 
czy sic szybko. Praca ongiś dla niego 
łatwa, w późniejszym wieku staje się 
uciążliwa. Po posiłkach ogarnia go sen
ność, której nie jest w stanie zwalczyć. 
Wzrok słabnie. Noce więcej lub mniej 
niespokojne nie dają odpoczynku, przy 
wracającego siły w pełni. Czynności je 
litowe są upośledzone ~ odbiegają od 
normy. Mocz odchodzi czasem trudniej 
i w mniejszej ilości; często zawiera 
składniki wskazujące na niedomogę wą 
troby lub nerek. 

W takich warunkach wystarczy je
den posiłek obfitszy, niż zazwyczaj, by 
wywołać zaburzenia i dolegliwości żo-
łądkowo-jclitowe. Czasem towarzyszy 
tym objawom nieznaczne zażółecnie 
skóry powłok i śluzówek. _ 

Skolei zjawiają się 
* bóle reumatyczne. 

artretyczne. A jeśli zaniedbamy wszyst 
kie te alarmujące objawy, i zapomnimy, 
że dwudziesta wiosna już dawno minę
ła, popełniamy, niepowetowany błąd. 
Dopiero cierpienie utrwalone pozwala 
nam ogarnąć niebezpieczeństwo i żało
wać grzechów przeszłości. 

Nadmierne odżywianie, nadużycie 
alkoholu są źródłem procesów fermen
tacyjnych w jelitach, które wytwarza
ją substancje trujące dla organizmu. Te 
substancje przechodzą do krwi, a jeśli 
wątroba, nie jest w stanie unieszkodli
wić ich, 

wywołują sklerozę. 
Naczynia krwionośne stają się szty

wne, kruche, łamliwe. Tkanki nie są te 
raz dostatecznie odżywiane. Krew za
trzymuje niektóre składniki, których 
nerki nie są w stanie wydalić. Wątroba 
nie spełnia swoich zadań. Serce nie pra 
cuie wydatnie —traci swoją elastycz
ność i kurczliwość. Mózg gorzej ukrwio 
ny jest siedliskiem różnych zmian cho
robowych. Jak widać z powyższego o-
brazu, ustrój zostaje systematycznie za 
truwany jadami (toksynami), które wy
czerpują jego siły żywotne. 

Czy można temu zapobiec? 
Przesadne byłoby twierdzenie, że 

można zapobiec starzeniu się. Można je 
dnak śmiało działać, by starość odsu
nąć na dalszą metę, by zapobiec choro 
bom przemiany materji, które są rezul
tatem nawarstwionych błędów, popeł
nianych w ciągu długich lat. 

Odżywianie jak i wszystkie funkcje 
fizjologiczne naszego organizmu musze 
mieć pewne normy. 

Posiłki winny być regularne, mało 
obfite, zwłaszcza wieczorem. Nadmiar 
nie jest zawsze tolerowany przez ustrój. 
Tolerancja ustroju młodego jest większa 
jak wogóle jego zapotrzebowanie jest 
większe. Człowiek starszy winien jeść 

tylko tyle, ile wystarczy na podtrzyma 
nie procesów życiowych. 

Jakie są podstawowe składniki na
szego jedzenia? — czy każdy ustrój mo 
że może tolerować chleb,, mięso, rybę, 
jaja .cukier, tłuszcze, kartofle, inne ja
rzyny i owoce!— w każdym stosunku? 

Oczywiście, że nie. Niektóre stany 
chorobowe wykluczają pewne pokarmy 
jako szkodliwe. 

Leczenie bowiem jest wówczas sku
teczne jeśli opiera się na racjonalnej die 
tetyee. Rozumie się, że tam, gdzie są 
wskazania do pewnych ogra
niczeń nie może by£ mowy o diecie, peł 
nej, a cóż dopiero o nadużyciach nieo
patrznych. Inna dieta jest wskazana w 
otyłości, a inna w stanach wyniszcze
nia ustroju, inna w cukrzycy, a inna 
znów w chorobach przewodu pokarmo 
wego, czy nerek. Każda choroba 

ma swoje wskazania 
i przeciwskazania, oparte na pewnych 
logicznych przesłankach. 

Spożycie większej ilości chleba nie 
jest obojętne dla ustroju, chleb bowiem 
pęcznieje jak gąbka, rozciągając nad
miernie żołądek. 

Dlatego niektóre pokarmy, które ma 
ją być wydalone do jelit, po upływie kil 
ku godzin, pozostają w nim znacznie 
dłużej, czasem kilka dni. 

Następstwa są jasne: 
Gnicie t samozatrucie. 
Z tych względów należy spożywać 

mało chleba, przyczem zdrowszy jest 

chleb zawierający więcej skorupy i 
czerstwy. Czerstwość chleba nie jest 
wyrazem wysychania. Czerstwienie chle 
ba 

jest procesem chemicznym. 
Po upływie 12—24 godzin chleb zawiera 
więcej skorbji (krochmalu) i to warunku 
je jego łatwostrawność. 

W szczególnych warunkach można 
polecić chleb specjalny, jak chi b Graha 
ma dla ludzi cierpiących na zaparcie 
(nie na tle zaburzeń żołądkowo-jelito-
wych!) i inne chleby dla djabetyków, o 
tyłych itd. itd. 

i i i « v m Hit 
Klasyczny romans faworytem Inia w H i t y ant 

Do pewnej sceny baletowej potrze
bowano kiedyś szesnaście baletnic, — 
zgłosiło się ponad dwa tysiące. Cierpli
wie czekały ściśnione w tłumie w pie
kielnym upale od rychłego rana do póź
nego wieczora, by wreszci, prócz tej 
szczęśliwej szesnastki, wzbogacić się w 
jedno jeszcze rozczarowanie — rozejść 
się i czekać następnej okazji. 

Pięć dolarów! Majątek, jeśli się zwa 
źy, że od trzech tygodni nie zarobiło się 

ani centa. 
Jeszcze dwa lata temu dzienny zarobek 
wynosił dwanaście dolarów — dzisiaj 
trzeba brać co się da. Konkurencja jesf 

za wielka, a wytwórnie filmowe oszcze 
dzają, gdzie tylko mogą. Wbrew wszyst 
kim zapewnieniom kwitnie nadal nieucz 

0 płti dzieci rozstrzyga 
wyłącznie dobór małżonków. 

Urodziny włoskiej księżniczki Marjl Pil 
dowiodły ponownie, że nie udało się dotych 
czas lekarzom przeniknąć wszystkich tajem 
nic poczęcia człowieka. 

Bo w tym wypadku byliby dołożyli 
wszelkich starań, aby w miejsce dziewczy
ny uredził się utęskniony następca tronu. 
Jest najwlększem marzeniem tych, którzy 
chcą się rozmnażać, ażeby móc postanawiać 
zgóry, czy noworodek ma być dziewczyną, 
czy chłopcem. 

W wieku siedemnastym lekarze zapew-

Głodny model malarza. 
ffiemiec w poszukiwaniu Anglika. 

Do Londynu przybył w tych dniach z o-
brazem pod pachą pewien pan, który ma 
niezwykłe i niełatwe zadanie. Musi on zna 
leźć wśród miijona Anglików czło 
wieka, którego przedstawia obraz olejny 
jego ojca, znanego malarza niemiec
kiego, profesora dr. Artura Kampf a. 

Obraz przedstawia angielskiego żołnie
rza, który znajdował się w Doberitz w cza
sie wojny światowej jako jeniec wojenny. 

Profesor Kampf otrzymał wówczas pole 
cenie, ażeby utrwalił na płótnie różne typy 
jeńców wojennych, których wysyłano z obo 
zu do jego pracowni malarskiej. 

Wśród nich był również Anglik, poszu
kiwany obecnie. Profesor Kampf zaczął ma 
lować obraz na wiosnę 1918 roku. Jego mo 
del był jednym z wielu, tworzących grupę, 
w której reprezentowany był każdy naród 
walczący przeciw Niemcom. 

W czasie seansów jeniec zaprzyjaźnił 
się z malarzem. Malarz gawędził chętnie z 
angielskim żołnierzem, ldóry był z zawodu 
inżynierem i posiadał duże wykształcenie. 

Seanse trwały 
nieraz kilka godzin 

i malarz zwykł był częstować przy tych spo 
sobnościach swego modela skąpeml zapasa 
mi, jakie się wówczas znajdowały w kuchni 
1 piwnicy. 

Podobnie jak z innych jeńców, dokonał 
malarz szkicu i z Anglika. Szkice te miały 
ułatwić malarzowi stworzenie obrazu. — 
Ze szkicu tego wykonał potem malarz por 
tret. 

Kiedy Anglik odwiedził malarza po raz 
ostatni, wziął od niego przyrzeczenie, że 
po ukończeniu wojny 

odwiedzi go w Angljl. 
Profesor chciał zrobić Anglikowi niespo

dziankę 1 przynieść mu w czasie odwiedzin 
obraz, lecz w czasie gwałtownych wyda
rzeń, jakie rozegrały się w Niemczech w ro 
ku 1918, malarz zapomniał o obrazie i o 
odwiedzinach w Anglji. 

Dopiero w czasie przenosin do Innej pra 
cowni znalazł się obraz 1 profesor Kampf 
postanowił wręczyć obraz ten Anglikowi. 

Niestety, zapomniał nazwiska i adresu 
swego angielskiego przyjaciela. Wówczas 
syn malarza, młody Kampf, zdecydował się 
odszukać prototyp obrazu i udał się do 
Angljl na poszukiwanie Anglika. 

Londyńskie dzienniki ofiarowały młode 
mu Kampfowi swoją pomoc w poszukiwa
niu. Opisują one szczegółowo poszukiwane
go jeńca, lecz dotychczas Anglik nie zgłosił 
się. 

„Króla broni" Bazylego Zacharowa — 

pilnuje sześciu olbrzymich Hindusów. 
We Francji, po drodze między Pon-

toise i Beauvais w malowniczej dolinie 
.wznosi się. wspaniały zamek Balaincouri 
w kiórem zamieszkuje "najbardziej ta
jemniczy człowiek świata" słynny Ba
zyli Zacharów, obecnie już 82-letni sta 
rzec. Współpracownik pisma "Paris 
Soir", będąc w tych okolicach, rozma
wiał z miejscowymi obywatelami i kil
ka razy widział Bazylego Zacharowa, 
0 życiu którego obecnie opowiada na ła
mach tego pisma. Pomijając pochodzenia 
tego niezwykłego człowieka, dzienni
karz wspomina, że opinja szacuje współ 
czesnego krezusa na 

15 miliardów franków. 
Majątek Balaincourt został nabyty 

przez Zacharowa w 1916 r. od barono
wej Vauzbant. Bankier, giełdziarz, fabry 
kant broni i amunicji, osoba, trzymająca 
nici wszechświatowej polityki, nikogo 
absolutnie u siebie 

nie przyjmuje < 
1 prawie znikim się nie widuje. Spe
cjalny listonosz obsługuje pałac, dostar
czając obszerną korespondencję, depe

sze i kablogramy ze wszystkich krań
ców świata. Tajemniczy miliarder po 
siada również dość oryginalne auto, ma 
jące nowoczesne podwozie i najlepszej 
marki motor, lecz wyróżnia się ze
wnętrznym wyglądem. Magnat giełdo
wy nie lubi inowacji, dlatego też jego 
samochód ma wygląd pudełka — przez 
okno wydaje się, że pasażer stoi a nie 
siedzi. Każdego z dnia z rana Zacharów 
jeździ po parku w specjalnie zrobionym 
według własnych wzorów, fotelu, poru
szanym elektrycznością, gdyż nogi 

odmawiają mu posłuszeństwa. 
Następnie z sekretarzem udaje się au

tem do miasteczka Merus, do filii banku 
francuskiego. Sekretarz komunikuje dy
rektywy swego szefa, który następnie 
po poczynieniu zakupów w sklepach 
miejscowych wraca do zamku, gdzie 
spożywa śniadanie z przybraną córką 
Tajemniczy miljarder w dzień i w nocy 
znajduje się pod opieką 6 uzbrojonych 
od stóp do głowy .olbrzymów -Hindu
sów. 
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stale się zmniejsza. 
Urząd statystyczny miasta Berlina 

komunikuje, że letni ruch ludnościowy 
(zwłaszcza w miesiącu lipcu) spowo
dował 

dalszy ubytek mieszkańców. 
Ciekawem jest, że zmniejszanie się licz 
by ludności, które w ostatnich czasach 
miało charakter stały, tym razem sie zła 
godziło. Berlin liczył w końcu lipca 
4.183.703 mieszkńców, która to liczba 
w stosunku do poprzedniego miesiąca 
jest mniejsza o 5.650. Ubytek ludności w 
lipcu ubiegłego roku wynosił prawie 
dwa razy tyle., 

bo 9408 głów. 
Wprawdzie liczba urodzeń zwiększyła 
się z 833 w czerwcu do 1277 w lipcu, ale 
liczba zmarłych wynosi co miesiąc pra
wie 500 osób. 

PODSŁUCHANE 
POKÓJ UMEBLOWANY. 

— Dobrze, biorę ten pokój. Podoba mi 
się. Pani robi wrażenie Inteligentnej 1 spo
kojnej osoby. 

— Ja nią też jestem, ale tylko dopóty 
dopóki pan punktualnie będzie płacił ko
morne. 

MIĘDZY CYRKOWCAMI. 
— Mój stryj skacze przez trzy wielbłą

dy. 
— A mój ojciec skacze przez trzydzie

ści wielbłądów. 
— Kłamiesz. 

— Bynajmniej. Skakał przez trzydzieści 
w ciągu miesiąca — codziennie przez jedne 
go. 

niali, że wystarczy, jeśli przyszła matka za 
żyje w ciąży pewnej ilości olejku rycynowe 
go, ażeby się urodził chłopak. Jako przy
kład podawano pewną kobietę, która po ta 
klej kuracji rycynusowej urodziła trzech 
rurowych chłopców. Niedawno doniósł pe
wien niemiecki profesor, że znalazł kamień 
mądrości. W pewnym wielkim tygodniku 
medycznym ogłasza on artykuł, w którym 
zaleca swój środek. Jest to sposób bardzo 
prosty 1 tani. 

Kobieta brzemienna powinna zażyć przed 
połogiem 

wielką ilość bicarbonatu. 
Wtedy urodzi się z pewnością dziecko płci 
męskiej. Profesor ów twierdzi, że wypróbo 
wał ów środek u 75 kobiet 1 zawsze ze 
skutkiem. 

Podobne mechaniczne rozwiązanie pro
blemu należy przyjfnować z największą nie 
ufnością. 

Dlaczego nie wynalazł nikt preparatu, 
który powodowałby urodzenie dziewcząt? 
Problem tkwi zupełnie gdzieindziej. Każdy 
człowiek posiada — jak wiadomo — zaród 
ki męskie i żeńskie. Są anormalni mężczyźni 
którzy posiadają prawie 50 procent żeńskich 
zarodków 1 odwrotnie. 

Stuprocentowy mężczyzna (taki nie 
istnieje) znalazłby całkowite uzupełnienie 
teoretyczne w stuprocentowej kobiecie 
(która też nie istnieje) 80 proc. kobieta mo 
że pragnąć jako Idealnego męża, mężczyzny 
który posiada 20 procent kobiecości, po
trzebnej jej do doskonałości kobiecej. Nie
stety liczni małżonkowie nie zgadzają się 
z sobą 

w opisany wyżej sposób 
bo małżeństwa nie są zawsze zawierane z 
miłości." W jednem jest nadmiar męskości, 
w diugiem kobiecości. Czy jest więc zbyt 
śmiały wniosek, że odpowiednio do tego ro 
dzą się dzieci? 

Z małżeństwa o przeważającym nadmia
rze męskości urodzą się przeważnie męscy 
potomkowie. 

Kobieta o silnej dawce kobiecości uro
dzi z mężczyzną o przewadze kobiecości 
raczej dziewczynę niż chłopca. Tam, gdzie 
pary są wyrównane procentowo pod wzglę 
dem kobiecości i męskości, obie płci mają 
równe szanse. Z teorji, tej którą należy przy 
jąć z zastrzeżeniem, wynika, że kwestja o-
znaczanla płci przed urodzeniem nie może 
być rozwiązana podług jakiejś lekarskiej 
recepty. 

ciwa licytacja gaż gwiazd filmowych 
przez wytwórnie, co potęguje wzros' 
wynagrodzeń jednostek do nieprawdo
podobnych wysokości, podczas gdy ma 
sy małowartościowych „ludzi bez na
zwiska" wegetować muszą 

przy głodowych pensjach. 
Zakulisowe życie filmowego mirs*a 

Hollywood przedstawia się wprost o-
kropnie. W mieście tem żyje około dwu 
stu ludzi w dostatku, prowadząc życie 
hulaszcze, marnotrawne, podczas gdy 
tysiące innych żyje w niepewności, czy 
na następny dzieri pozostanie im jeszcze 
coś do zjedzeni:1. Ci wynędzniali ludzie 
wyczekujący przed kratami bram atc 
lier czuliby sic nadzwyczaj szczęśliwy
mi, gdyby mogłj choć 

trzy dni w' miesiącu pracować. 
Natomiast w strzeżonych przez uzbro
joną policję hallach atelier pracuje reźj 
ser, którego wynagrodzenie wynos* 
250.000 dolarów. 

Mimo tego jeszcze bardzo dużo lud.ii 
pcha się ze wszystkich stron świata do 
pracy w filmie, do Hollywoodu poto, 
aby tylko powiększyć szeregi wyczeku 
jących na zarobek nędzarzy. 

Kiedy sfilmowana została cała op--i 
rowa i operetkowa literatura, pozostałv 
jeszcze manuskrypty komedji i drama
turgii. Wyczerpano wszystkie możliwo 
tematy. Posunięto się w nich jednak za 
daleko, bo doszło wkońcu do takiej zgni 
lizny moralnej, że dwuznaczne zwroty 
takiej Mae West albo Jean Harlow po
wtarzały 

nawet małe dzieci. 
Film nabrał charakteru ulicznego ro

mansidła. Było całkiem zrozumiałe, że 
tego rodzaju kreacje nic mogły niespo-
strzeżenic wejść na ekran w tym kraju, 
gdzie kościół i kobieta czuwają nad mo
ralnością ogółu, a przedewszystkiem d'j 
rastaiącej młodzieży. 

Aby zapobiec dalszemu produkowa
niu filmów siejących zepsucie powsta' 
pod kierownictwem katolickich biskir 
pów, do których również przyłączy! 
sic przedstawiciele wyznania ewange
lickiego, związek „Legion of Dcccncy". 
który wypowiedział otwartą wojnę prze 
mysłowi filmowemu. 

Główna centrala walki znalazł się w 
mocnej organizacji kobiet „General Fe-
deration of Women Clubs" i pod jej o-
chroną diecezje rozwinęły 

bojkot olbrzymich rozmiarów. 
Sformułowane powody protestu zo

stały w miljonach egzemplarzach roz
dzielone i podpisane, poczem wręczono 
je ..królowi" filmowemu Will Hays'owi. 

Niezliczone tłumy Amerykanów uni
kały kinoteatrów do czasu, aż przemysł 
filmowy nie dostosował się do Ich żą
dań. Cenzura rozpoczęła- na nowo swoją 
pracę. Producenci dobrowolnie podda
wali się kontroli, a także prasa filmowa 
poddaną została pewnemu rodzajowi 
cenzury ze strony organizacji Hays'a. 

I tu następuje jakoby przewrót w ki 
nematografji amerykańskiej. Sex i 
thrill" — erotyzm i sensacja są oficjal
nie brane pod uwagę. Przyrzeczono kry 
tyce odpowiedzialność za swoje czyny. 
Niezliczone scenariusze są na nowo bu 
dane, a niektóre jako nieodpowiednie 

odrzucane do kosza. 
Powstały wskutek tego ogromne straty 

W rezultacie faworytem dnia zosta! 
klasyczny romans. Przestrzega się obec 
nie tego wszystkiego z wyjątkową do
kładnością, więc siedzenie rozwiązani:' 
sprawy będzie bardzo ciekawe. 

Li i i D a m i t a m i l i o n e r k ą . 
Karjera wesołej paryżanki. 

która niebawem uczyniła nazwisko Da 
mity znanem na całym świecie. Zwró
cił na nią uwagę również Samuel Gold 
wyn i postanowił zaangażować ją do 
pewnego filmu amerykańskiego jako 
partnerkę Ronalda Colmana. Wspólny 
przyjaciel zaaranżował obiad. Na dzień 
przed tem spotkaniem widział Goldwyn 
aktorkę w pewnej restauracji paryskiej. 
Nie poznał jej, lecz rzekł do żony: 
"Jest 

to najpiękniejsza kobieta, 
jaką dotychczas widziałem w Paryżu" 
Następnego dnia spotkali się oboje i kon 
trakt szybko został podpisany. 

Liii Damita ma obecnie już dosyć 
Hollywoodu. Lubi ona zmianę miejsca 
otoczenia i ludzi. Niedawno oświadczy
ła pewnemu dziennikarzowi, że zaczy
na się potwornie nudzić, gdy gdzieś 
Drzebywa dłużej, niż trzy miesiące. To 
też na jej życzenie ślub odbędzie się w 
Kalifornii, a następnie państwo młodzi 
ruszą w podróż naokoło świata . 

— - * x : 

Liii Damita, znana francuska gwiaz
da filmowa, ma niebawem wyjść za 
mąż za angielskiego farmera milionera 
Hugona Brasseya. 

Gdy urocza artystka przybyła w r. 
1929 na podstawie kontraktu z Samue
lem Goldwynem do Hollywoodu, musia
ła także podpisać klauzulę, na podsta
wie której nie wolno jej było się 
zakochać przed upływem kontraktu. 

Toteż obecnie dopiero może ona 
pójść za nakazem swego serca, gdyż 
właśnie skończył się jej kontrakt z 
Goldwynem a Liii Damita nie ma za
miaru go odnowić. 

Przy tej sposobności warto podać kil
ka szczegółów o życiu tej sympatycz
nej artystki. Liii Damita, która obecnie 
liczy 29 lat, urodziła się w Paryżu. Na 
żywa się naprawdę Liljan Carre. Mając 
lat 14 już tańczyła w balecie, następ
nie zaawansowała na yedettę teatru Fo 
lies Bergeres i stała się następczynią 
Mistinguette w Casino de Paris. Póź
niej rozpoczęła się jej karjera filmowa, 
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